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Rok VII. 


Żydzi-anarchiści. przed sądem | Dax eax -anarchiści przed sądem 


WARSZAWA, 29. 11. (tel. wł. — G.). 
"Na dzień 10 grudnia wyznaczył sąd ape- 
lacyjny w Warszawie rozpatrzenie proce- 
su o agitację anarchistyczną. Na ławie o- 
skarżonych zasiądzie kilku Żydów pod 
wodzą niejakiego Brandszafta, którzy 
byli skazani w pierwszej instancji na karę 
do półtora roku więzienia za kolportaż 
„odezw, wydanych przez anarchistów, 


Wstrzymanie eksmisyj 


mieszkaniowych 


WARSZAWA, 29. 11. (tel. wł. — G.). 
Zgodnie ze zwyczajami istniejącemi już 
od szeregu lat, eksmisje mieszkań jedńno- 
l dwu pokojowych nie będą wykonywane 
w okresie zimowym, tj. do dnia 51 marca 
1935 r. 

Tak więc zarówno sądy grodzkie jak 
I wydziały wykonawcze wstrzymują eks- 
misję lokatorów zajmujących jeden pokój 
z kuchnią lub dwa pokoje z kuchnią, gdy 
eksmisja została orzeczona z powodu nie- 
płacenia komornego. 


Odrzucone starania 


adwokałów 


WARSZAWA, 29. 11. (tel. wł. — G.). 
Izba adwokacka podjęła starania u władz 
kolejowych o przyznanie specjalnych zni- 
żek dla adwokatów, którzy przybywają 
do stolicy na Walne Zgromadzenie Izby 
Zabiegi te jednak nie odniosły skutku. 


Czy radjo da im chleb? 


WARSZAWA, 29. 11, (tel. wł. — G.). 
Ministerstwu Poczt i Telegrafów odniosto 
się do Polskiego Radja z życzeniem, ażnby 
ulgi w abonamencie przyznano także ro- 
botniczej ludności miejskiej, analogicznie 
do ubogiej ludności wiejskiej. Taryfa ul- 
gowa dla robotników miejskich jest w 0- 
pracowywaniu 


Budżet Funduszu Bezrobocia 


WARSZAWA, 29. 11. (tel. wł. — G.). 
Dziś odbyło się posiedzenie Zarządu Gł. 
Funduszu Bezrobocia dla ustalenia preli- 
minarza budżetowego na grudzień. Preti- 
minarz przewiduje na zasiłki dla bezro- 
botnych kwotę 1,977.800 zł, przy ^Z- 
czając, iż liczba bezrobotnych uprav siio- 
nych do pobierania żasiłków wyniesie w 
grudniu 45 tys. osób. 


| nocna 


lwowscy posłowie BB. 
u min. Jędrzejewicza 


(t) Jak donosi PAT., Iwowscy posto- 
wile BB, a to pp.: Jaworska, Mękarski, 
Stroński i sen. Zakrzewski. zostali przy- 
jęci przez p. min. Jędrzejewicza, które- 
mu zwrócili uwagę na pozbawianie 
Lwowa szeregu ważnych placówek na- 
ukowych, kulturalnych i gospodarczych, 

co stanowi duże niebezpieczeństwo dla 
polskości naszego miasta i przyczynia 
isie do jego zubożenia cywilizacyjnego. 

W odpowiedzi p. minister oświad: 
czył, że „docenia znaczenie Lwowa, ia- 
ko ogniska racji państwowej i siły pol- 
skości na terenie ziem poł.-wschodnich* 
4 zapewnił delegację o „jak najdalej idą- 
cej życzliwości i trosce, z jaka rząd od- 
nosi się do postulatów kulturalnych 
Lwowa“. Wobec tego — jak w d. c. 
podaje PAT — „delegacja BBWR wy- 
miosłą jak najbardziej pozytywne wra- 
żenie z przeprowadzonej z p. ministrem 
rozmowy". 

t „Pozytywne wrażenie“ — to mało, 
Niewiele mów) 


Uwaga! numer nie fest antydatowany 
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Rok VII. Kraków-Lwów piątek 30 listopada 1934 


Gen. Jaźwiński w swoim czasie po wy- 
padkach majowych był oddany pod sąd 
pod zarzutem nadużyć w! wojskowym 
Instytucie  kartograficznym. Obecnie 
proces jego został umorzony całkowl- 
cie, a choremu generałowi przyznano 
emeryturę. Razem z gen. Jaźwińskiin 
aresztowani i przez dłuższy czas wię- 
zieni byli generałowie: Rozwadowski, 
Malczewski i Zagórski. Proces przec'w 
gen. Malczewskiemu został umorzony 
już w r. 1927, a przeciw gen. Rozwa- 


WARSZAWA. 29. 11. (Tel. wł. G). 
Dziś w Ministerstwie Oświaty odbyło 
zabranie Rady Oświecenia Publicznego. 
W zebramu brało udział około 60 osób. 
Rozpoczęło się ono od ekspose ministra 
Oświaty Wacława Jędrzejewicza, który 
w godzinnem przemówieniu zdał spra- 
wę z ogólnsgo stanu oświaty i wychó-* 
wania w roku ubiegłym, oraz przedsta- 
wił zamierzenią na przyszłość. 

Na wstępie zaznaczył, że prąd Tuttu- 
rainy Polski przechodzi cężkie zmaga- 
nia wskutek niedostatecznych srodków 
materialnych. Jednakże środki finanso- 
we pozostająca w dyspozycji minister- 
stwa oświaty są przewidziane w roku 
przyszłym na sumę o 1.5 miljona zł. 
większą niż w roku bieżscym. Wyniosą 
one około 343 miljonów zł. Główną zmia- 
ną jest wprowadzenis do funduszu szkol- 
nego nowej pozycji dochodowej t. zw. 
daniny szkolnej w wysokości 138 miti: zł. 

W zakresis spraw personalnych mi- 


Proces gen. Jaźwińskiego umorzony 


WARSZAWA, 29. 11. (Tel. wł. G.). r dowskiemu nie został prowadzony z po- 


wodu Śmierci generała. Wiadomo, że 
nie .doszedł do skutku także 
przeciw gen. Zagórskiemu. 
Przypominamy bezprzykładnie nik- 
czemną nagonkę, jaką prasa sanacyjna 
prowadziła swojego czasu przeciw czte- 
rem wymienionym. wyżej generałom, 
Nie trzeba chyba jednak przypomi- 
nać roli, jaką wszyscy czterej genera- 
łowią odegrali w PRZ majowych 


r. 1926... 
a XĆ am 


Optymistyezne sprawozdanie p. min. Jętrzejęwieza 


Reforma szkolnictwa będzie jednak przeprowadzona 


nister stwierdza niezwykłą ofiarność na- 
uczycielstwa i.zapowiada, że z dniem 
1-go stycznią 1935 r. nastąpi w myśl no* 
wej ustawy uposażeniowej automatycz- 
ny awans około 25 tys. nauczycieli, czyli 
jednej trzeciej ogółu ich lezby. 

Co się tyczy reformy szkolnictwa, to 
wbrew wszelkim pogłoskom będą one 
nadal wykonywane. Przy przeniesieniu 
Państwowego  Wydawictwa Książek 
Szkolnych ze Lwowa do Warszawy, zo* 
stały w miarę możności uwzględnione 
gospodarcze potrzeby Lwowa, tak, że 
zdaniem p. ministra obawy wysuwane 
ze strony czynników gospodarczych t2- 
go miasta uważać należy za m.euzasad- 
nione. 

Nastepnie wysłuchano referatów po- 
szczególnych dyrsktorów departamen- 
tu ministerstwa. Popołudniu przeprowa- 
dzono dyskusję nad sprawami poruszo- 
nemi w eksposć ministra i referatach. 


a zn 


Projekty ustawodawcze I pozngrządzania w Korawcze 


WARSZAWA, 29. 11. 
Mimo ciszy jaka panuje jeszczs w ży- 
ciu politycznem, trwają w rządzie dalsze 
prace nad projektami ustawodawczsemi, 
oraz nad rozporządzeniami wykonaw- 
czemi do tych dekretów . Prezydenta 
Rzplitej, które wydane zostały w ciągu 

października rb. 

W ostatnich dniach wpłymęło do Sej- 
mu kilkanaścis projektów ustawoda'w- 
|czych. Są to przeważnie  ratyfikacje 
| konwencji międzynarodowych. Dziś zaś 
wpłynął także projekt nowell do prawa 


(Tel. wł, G.). | autorskiego, który 


| 


wprowadza nowe 
przepisy dotyczące ochrony praw autor- 
skich w dziedzinie radiofonii. 

Co do rozporządzeń wykonawczych 
to jak słychać do dekretów oddłużenio- 
wych w rolnictwie zostały już opraco* 
wane dwa rozporządzenia. Pierwsze Z 
nich reguluje postępowanie przy kon- 
wersji bankowych długów -rolniczych na 
kredyt Banku Akceptacyjnego, drugi? 
zaś postępowanie urzędów rozjemczych. 
Oba rozporzadzenia mają być ogłoszon: 
w pierwszych dniach grudnia. 


Wspanialy przetiey uroczystości: wesenyol 


w Londynie 
LONDYN, 29. 11. (PAT). Dzisiejsze ;, TZY' królowa Marja, oraz ks. Waldemar 


uroczystości zaślubin ks. Kentu z ks. 
grecką Maryną, rozpoczęły się wielkim 
pochodem z pałacu Buckingham do o- 
pactwa Westminsteru. Już o godz. 10 
mury opactwa wypełniły się do ostat- 
niego miejsca tłumem publiczności, 
Trybuny wybudowane przed opactwem. 
zajęte zostały do ostatniego miejsca. 
Najtańsze miejsce kosztowało 3 funty, 
najdroższe 11 funtów, Pierwsza zaje- 
chała złota karoca, ciągniona przez 4 
hiała konie, w której siedzieli: król Je- 


[ań 


uński, sędziwy wuj króla Jerzego. Ka- 
roca eskortowana była przez szwadron 
gwardji królewskiej, 
Następną karocą jechali król i kró- 
lowa norwescy oraz wielki książę duń- 
Ski. W trzeciej karocy zajęli miejsca b. 
król grecki Jerzy, regent Jugosławii ks. 
Paweł, oraz matka księżniczki Maryny, 
wielka księżna Helena. 

W czwartej karocy znajdowali 
dworzanie. 
si Równocześnie wyjechał z pałacu w 


się 


proces 
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St. James drugi orszak z księciem 
Waij, ` księciem Yorku i ks. Kentu na 
czele. Za temi karocami jechali marszał- 
kowie ich dworu. . 

Trzeci orszak wyjechał z palaca 
Buckingham o godz. 10.46. We wspa- 
niałej otwartej karocy, eskortowanej 
przez szwadron gwardji królewskiej, 
jechała panna młoda, księżniczka Ma- 
ryna z ojcem ks. Mikołajem greckim. 
Wzdłuż drogi ustawione były szpalery 
wojska, b. kombatantów, organizacyj 
itp, Ostatnia przybyła do opactwa ks. 
Maryna, powitana u wrót kościoła przez 
króla i królowę W. Brytani. Panna 
młoda weszła do kościoła w otoczeniu 
8 druhen, księżniczek krwi. Ceremonji 
ślubu dokonał arcybiskup Canterbury. 

LONDYN, 29. 11. (PAT). Na uroczy* 
stości weselne zjechało do Londynu zs 
wszystkich miast Brytanji około milion 
osób. Ulice, któremi przejeżdżał orszak 
weselny, były wypełnione olbrzymiemi 
tłumami publiczności, wśród których 
większość stanowią kobiety. Nad u- 
trzymaniem porządku czuwa 2 000 po” 
licjantów. 


Prezydent Boliwii w niewoli 

NOWY JORK 29, 11. (PAT) We- 
dług wiadomości z raragwajskich źró- 
deł oficjalnych prezydent Boliwji Sala 
manca dostał się do niewoli w ae 
Haco- Boreal. 

Prezydent Salamanca przybył na 
front, aby przeprowadzić zmiany w 
dowództwie armii boliwijskiej Wraz 
z Salamancą dostali się do niewoli pa- 
ragwajskiej nowy przzydent Tamayo 
wraz z dwoma synami oraz boliwijski 
minister wojny. 

PARYŻ, 29. 11. (PAT). Wiadomości 
nadchodzące z Boliwii są pełne sprzecz- 
ności. Havas prostuje obecnie swą wia- 
domość o wzięciu do niewoli prezyde:1- 
ta Salamanca i donosi, że został on u- 
więziony przez własną armię. Świadczy” 
toby to o zamachu stanu, który nastąp'ł 
w czasie podróży Salamanci na front do 
Chaco. 

Reuter donosi, iż, prezydent Boliwii 
Salamanca podał się do dymisji, a miei- 
sce jego zajął wiceprezydent Teyada, 
który tworzy rząd złożony z przedsta- 
wicielh wszystkich stronnictw. 


aee a o 7 RAJA 15 TA 
e. r 
Obniżka płac w przemyśle 
górnośląskim 

WARSZAWA, 29. 11. (tel. wł. — G.). 
W przemyśle górnośląskim podjęte zo- 
stały rokowania pomiędzy pracownikami, 
a pracodawcami w związku z zamierzoną 
przez pracodawców obniżką płac robot- 
niczych. Obniżki te są bardzo znaczne, 
gdyż wynosić mają w przemyśle metalo- 
wym, przetwórczym i elektrotechnicznym 
15 proc., chemicznym 12 proc., w papier- 
niczym i drzewnym 25 proc. 

Obniżki te, na które przedstawiciele 
Związków pracowniczych nie chcą się 


zgodzić, dotyczyłyby około 4000 robotni- 
a a a 


WARSZAWA. 29. 11. (PĄT) Posel- 
stwo czechosłowackie komunikują; Wo- 
bec nieścisłych wiadomości, jakie uka- 
zały się w prasie polskiej, poselstwo cze- 
chosiowackie zawiadamia. że min, Be- 
nesz zrèzygnował z funkcyi przewodni- 
czącego Rady Ligi na tych posiedze- 
niach, na których rozpatrywana bedzie 
skarga rządu jugosłowiańskiezo — ze 
swaj własnej inicjatywy jeszcze przed- 
tem, zanim podobna petycja wpłynęła ze 
strony rządu węgierskiego 


Str, 2 


Przeciw „Wiad. Literackim" 


WARSZAWA, 29. 11. (Tel. wt. G). 
Dowódca O. K. IV (Łódź) wydał zakaz 
rozpowszechniania i _ prenumerowania 


tygodnika „Wiadomości Literackie* w 
podległych mu oddziałach i kasynach 
wojskowych. 


Narodowcy w więzieniach 


Z Katowic donoszą, że aresztowany 
członek sekcji młodych, p. Mianowski, 
został we Środę wypuszczony przez sę- 
dziego śledczego: z: aresztu. Zwolnienie 
p. Mianowskiego nastąpiło wskutek cho- 
noby oraz także dlatego, że dalszy bieg 
nie wymagał odosobnienia p. Mia- 
nowskiego. Aresztowany również p. 
Leciejewski przebywa nadal w areszcie 
śledczym w Katowicach. 


Amb. Chłapowski odznaczony 
przęz uniwersytet w Nancy 


NANCY 29. 11. (PAT) W związku z 
uroczystością nadania tytułu doktora 
honoris causa przez uniwersytet w Nan- 
cy ambasadorowi R. P. Chłapowskiemu 
przybyły do Nancy delegacje szeregu 
uniwersytetów europejskich i pozaeuro- 
peiskich. Polski świat naukowy repre- 
zentują prof. Lutostański, oraz prof. 
Zalewski delegat min WR. ! OP. na 
Francję. Popołudniu przybył ambasador 
Chłapowski powitany przez konsula R. 
P. w Strasburgu Lechowskiego, oraz 
liczną kolonię polską. Dziś podczas u- 
roczystej akademii wręczony został 
ambasadorowi Chłapowskiemu dyplom 
doktora honorowego. 


Zgon słynnego karykaturzystu 


PARYŻ 29. 11. (tel. wł.) Przedwczo- 
taj zmarł tu nagle znany malarz - ka- 
rykaturzysta Sem, w wieku 71 lat. 

Sem był w swoim ozasie najlep- 
szym  karykaturzystą francuskim, a 
dzieła jego stanowią ciekawą I cenną 


kartę ilustrującą historię polityczną 
współczesnej Francji w zwierciadle 
ciętego satyryka. 
EE LECZ” —m 
NAWET PYŁ KWIATÓW SŁUŻY 
URODZIE 


Przenosnia poetycka o obsypywaniu 
hkochanaj kobiety kwiatami stała się 
zwykłą prozaiczmą prawdą i jest jednym 
g codziennych zabiegów kosmetycznych. 

Leboratorjum paryskie Forvil produ. 
kuja subtelny i wonny puder, składający, 
pię z pyłu pięciu kwiatów, , 

Piękna pani obsypuje swą cerę tym! 
pyłem kwietnym, niesłychanie drobnym 
i dobrza przyjegającym, a przytem nie. 
szkodliwym, nadającym cerze świeży, 
młodociany urok. Nazywa się to dziwa 
kosmetyczne — Puder 5 flurs Forvil, (x) / 


|| 


Nominacje i przeniesienia 
w Apelacji Lwowskiej 


Wedle krążących pogłosek, opróżnione 
po śp, Markiewiczu stanowisko wiceprez3.- 
sa Sądu Apelacyjnego we Lwowie ma o. 
trzymać sędzia apelac, we Lwowie Antoni 
Stanisław Gerstman, 


Wedi3 otrzymanych informacyj P. Pre- 
zydent Rzeczypospolitej podpisał dekrety 
nominacyjne: Ćwiczyńskiego Kazimierza 
s. okr. w Złyczowia ma stanowisko wice- 
prezesa Sądu okręg, w Stanisławowie, Jor- 
kasz-Kocha Władysława s, gr, w Złoczo: 
wie na stanowisko sędziego okr. w Zło- 
czowie, Tychowskiego Feliksa s. gr, w Zło. 
czowie na stanowisko sędziego okręgowa. 
go we Lwowie, dr, Stanisława Lisowskie- 
go 8. okr. śledczego we Lwowie na stano. 
wisko sędziego okregowzgo we Lwowie, 
Życzkowskiego Bronisława podprokurato. 
ra S, Okr, w Czortkowie na stanowisko sę- 
dziego grodzkiego w Grzymałowie, dr, 
Stanisława Horodyskiego wiceprosurato- 
ra. S, Okr, w Gnieźnie na stanzwisko sę- 
50 grodzkiego i kierownika Sądu w S0- 

alu: 


P. Prezydent Rzeczypospolitej zamia. 
nowa?: s. gr. Błońskiego — sędzią okręgo- 
wym śledczym w Kołomyi, s. sr. Jacka 
Zakrzewskiego z Brodów — sędzią okrę* 
gowym śledczym w Złoczowie i s, gr. Bła. 
hutę z Budzanywa — sędzią okręgowym 
w Czortkowie, CAB A 


pemn 


| an 


IE RAGLANY 


PARYŻ. 29. 11. (PAT) Delzgaci ko- 
misji Izby deputowanych dla reformy 
państwa zostali przyjęci przez premie- 
ra Flandina, który poruszył kwestję re- 
organizacji rady ministrów it stworzenia 
sekretarjatu generalnego, złożonego Z 
funkcjonariuszy poszczególnych mi- 
nisterstw i przedstawicieli włądz admi- 
nistracyjnych, Fakt utworzenia tego Se 
kratarjatu nie pociągnie za sobą powięk= 
szenia personelu. 

Flandin poinformował następnie dele- 
zatów komisji, że narazia nie przewidu- 
je żadnych zbyt pośpiesznych zmian W 
ustawie konstytucyjnej. Nie wypowia- 
dając się przeciw zasadzie zwołania 
zgromadzinia narodowego premier pod- 


PARYŻ 29. 11. (PAT) „Action Fran- 
çaise“ zwraca uwagę na to, że radny 
Monnier, który wraz z dep. Goyem od- 
był rozmowę z Hitlerem opowiadał, iż 
nagle zmuszony był do wyjazdn do 
Berlina. Dziennik zadaje pytanie, w ia- 
ki sposób doszło do tego, że idea zo. 
baczenia się z Hitlerem tak nagle wy* 
kiełkowała w głowach dep. Goya 1 
radnego Monniera i przypomina, że w 
tym momencie prasa sygnalizowała po- 
dróże Ribbentroppa i min. Hessa. Czy 


nie należy połączyć ze sobą te dwa 
fakty. Albo wyrażając się jaśniej, czy 
dep. Goy i Monnier nie wyjechali na 


zaproszenie Ribbentroppa? 
Dziennik pyta dalej, czy przedstawi- 


RAGLANY.. 78`- 


Ł 
wykwintne wykonanie 


E poleca 


` LONDYN 29. 11. (PAT) Minister Si- 


szej debaty w Izbie Gmin powiedział, 
iż mowa wicepremiera Ba dwina nie 
była tylko deklaracją rządową, lecz, 
że rząd od pewnego czasu specjalnie 
zajmuje się omawianemi zagadnieniam:, 

Zanim mowa Baldwina została wye 
powiedziana treść jej została zakomu- 
nikowana Niemcom, Franci, Włochom 
i Stanom Zjednoczonym, z dokładnem 
wyjaśnieniem. Ten sposób postępowania 
przyjęto dlatego, ponieważ nie chodzi- 
ła jedynie o sprawy angielsko - nie- 
mieckie, lecz o sprawę europejską ł 
światową. Procedura ta przyczyni się 
do rozwiania wielu podeirzeń, i wyja” 
Śnienłą niepokojącej sytuacji. Była to 
inowacja, która być może przyczyni się 
| do wytworzenia nowej sytuacji. 


g 


mon, który zabrał głos w ciągu wczoraj: 
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Reawynzaeyje zamierzenia pren, Pandita. 


| kreślił, że większość niezbędnych reform 
może być przeprowadzona przez odpo- 
wiednie modyfikacje wewrętrznego re- 
gulaminu Izby. 

Premjer wskazał w dalszym ciągu na 
konieczność przyznania przewodniczą- 
cemu Izby bardziej szerokich praw, ta- 
kich jakię posiada speaker anzielskizj 
izby gmin. Premjer sądzi, że izba mog- 
laby przyjmować bez żadnych dyskusyl 
I bez poprawek prołekty przedyskutowa- 
ne i przyjęte przez kompetentne komisje 
oraz, że premier w porozumieniu z prze- 
wodniczącym Izby oznacza datę debaty 
i jej czas trwania, do którego powinna 
być ona ograniczona. 

= X = 


Niedyskrelne pytania „kotom Francaise" 


ciele b. kombatantów wyjechali do Ber- 
lina bez poinformowania o tem mini- 
sterstwa spraw zagranicznych i przy- 
tacza pogłoskę, iż sprawozdanie, jakie 
się ukazało w „Matin“, jest niezupełne, 
gdyż nie zawiera pewnych zastrzeżeń 
Hitlera co do jego pokojowych zamia- 
rów. W myśl tych pogłosek dep. Goy 
i Monnier po powrocie do Paryża po- 
informowali o swej mozmowie ministra 
Lavala, który rzekomo miał dokonać 
wyboru między deklaracjami Hitlera, 
zatrzymując tylko te, które były przy- 
chylne, a usuwaiąc inne. Mówią nawet, 
że po dokonaniu tej selekcji, tekst 
przedstawiony został prezydentowi Re- 
publiki, który miał go zaaprobować. 


"Ag. 4_ LWÓW, Legjonów 7 
ERMAN Katz tel. 11-72 32057 


Mowa Balcwina przed wygoszeniem byla podana 


mocarstwom 


Odpowiadając na pytanie, z jakieml 
wnioskami rząd zamierzą zwrócić sle 
do innych narodów w sprawie zbrojeń, 
minister Simon oświadczył: pragnęli- 
byśmy osiągnięcia porozumienia dla re- 
alizacjł rozbrojenia na podstawie układu 
opartego na niskim poziomie. Gdyby 
nie udało sję tego osiągnąć, będziemy 
dążyć, aby układ taki został zawarty 

[1a możliwie najniższym pazłomie, Jaki 
będzie można utrzymać. Jesteśmy 
zwolennikami ograniczenia f reglamen- 
tacji w przeciwieństwie do zbrojeń nie” 
podlegzacjiących reglamentacji, 

Uzupełnienia zgłoszone przez La- 
bour. Party do wniosku Churchila go- 
stały odrzucone 276 głosami przeciwko 
35: Churchił wycofał swój wniosek, po- 
czem bez głosowania przyjęto adres w 
odpowiedzi na mowę tronawą. 


I Tajemnica fermy w Janka Pusta 


Odpowiedź delegata Węgier na memorandum Jugosławii 


GENEWA 29. 11. (PAT) Wczoraj 
przed północą delegat węgierski przy 
Lidze Narodów Eckhard przyjął przed- 
stawicieli prasy międzynarodowej i zło- 


Ażwł im oświadczenie w związku z me- 


.morandum Jugosławii. 

Eckhardt zaznaczył, że spóźnione 
przedstawienie memorandum nie pozw2 
lifo dotąd delegacji węgierskiej zajać 
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Mie kupujcie 
tandetnych podarków 
naśw. MIKOŁAJA i GWIAZDKĘ 
gdyż piękne stylewe BRONZY. POR- 
CELANE, OBRAZY, DYWANY, tap. 
czany, MEBLE ANTYCZNE i NOWO. 
CZESNE mabyć można OKAZYJNIE 


„DOM SZTUKI” 


(Wiśniewski) 
tel. 84-78 


wo 
firmie 


Fredry 1 
2584 


nocie z dnia 22 bm. Delegacja węgier- 
ska postara się jaknajszybciej przede 
stawić swe poglądy oraz dowody, któ- 
re obalają oskarżenie Jugosławii, któ- 
rem Węgry nie mają nic wspólnego 
i który nie zawiera nic więcej poza 
świadomem zniesławieniem narodu wę: 
gierskiego w określonych celach poli- 
tycznych. 

Eckhardt stwiedził, że morderca z 
Marsylii nigdy nie przebywał na We- 
grzech i jest tam zupełnie nieznany. 
Rżąd bułgarski wycofał swe informacje 
według których morderca opuścił But- 
garję udając się na Węgry. Węgry nie 
mają nic wspólnego z osobą mordercy. 
Niewątpliwie śledztwo wyjaśni całko- 
wicie szczegóły spisku. Faktem jest, 
że trzy osoby z pośród spiskowców 
przebywały na Węgrzech przed doko- 
nanierm morderstwa. Natomiast inne o= 
soby przybyły z innych krajów, Zaś 
_ «gk mie był uknuty na Węgrzech.) 
Można zarzucać rządowi węgierskiemu 
zaniedbanie w związku ze  spiskiem 
zdecydowanym zagranicą i zapowiada- 
nym w prasie ma parę miesięcy na- 
przód. W dalszym ciągu Eckhardt wy- 
jaśnia sprawę obozu w Janka Pusta o- 
świadczając, że obóz ten został rozwią- 
zany z własnej inicjatywy rządu we- 
gierskiego, zaś emigranci chorwaccy 
opuścili Janka Pusta. Zresztą nie był 
to nigdy obóz, lecz tylko skromna fer- 
ma zamieszkała przez 30 do 40 imigran 
tów chorwackich. 

Dnia 1 października mowy dzierżaw- 
ca przejął fermę w Janka Pusta, 

Następnie Eckhardt protestuje prze- 
ciwko twierdzeniu rządu  jugosłowiań- 
skiego jakoby władze węzierskie znały 
cele I metody pracy terrorystycznej e- 
mienantów, zamieszkałych ua Węgnzech 
Uchodźcy jugosłowiańscy nie otrzyma- 
li na Węgrzech nic prócz zwykłego a- 
sylu. Ruch rewolucyjny chorwacki n:e 
otrzymywał na Węgrzech żadnej sub» 
wencji. j 


O E O WK. 
Na skutek licznych zapytań skierowa* 
nych do nas w sprawie filmu „Kas 
pioka* kcmunikujemy, że film ten bę- 
dzie wyświetlany wyłącznie w naszem 
kinie w następnym programie, zaś do- 
kładny termin premjery bedzie ogłoszony 


afiszami, Dyrekcja kinoteatru „Apollo* 
32109 


Dzielnie bronią nas Słowacy. 


(er) Centralistyczne czasopisma wy- 
chodzące w Bratysławie: w języku cze=* 
skim „Pozor* i w języku słowackim 
„Ludowa Politika“ zaatakowały ostat- 
nio „Polskie Towarzystwo  Tatrzań- 
skie“ i jego przewodniczącego prof. 
Walerego Goetla Za to, że to towarzy- 
stwo jest rzekomo na usługach tajnej 
organizacji, działającej na szkodę repu“ 
bliki Czechosłowackiej. Organizacja ia 
wywzyskuje rzekomo konwencję tury* 
styczną polsko - czecho - słowacką, 
która ułatwia turystom obu państw 
zwiedzanie gór Tatrzańskich. 

Przeciw artykułom tym występuje 
energicznie bratysławski „Słovak”, któ- 
ry wskazuje, że prof. Goetel jest gloś- 
nych czechofilem w najdodatniejszem 
tego „słowa znaczeniu. Uwagi swoie 
kończy organ największego stronnic= 
twa słowackiego! następująco: 

„W artykułach tych pism jest tyle 
rzeczy przekręconych i nieprawdopodob* 
nych. że nie można się nimi zajmować. 
Artykuł przeciw czechofilowi Goetlowi | 
przeciw związkowi polskich turystów, 
entuziazmujących się pięknem naszej 
przyrody, jest najlepszym dowodem, "ita 
szkody może przynieść we wzajemnych 
stosunkach narodów słowiańskich nienac 


się oficjalnie oskarżeniem zawartem w | wiść i zaślepienie”, 


Nr. 33U 


Komu nie jest obce myślenie histo- 
tyczne, wie o tem dobrze, że osądzamy 
z całą bezwzględnością czyny ludzi po- 
jedynczych i całych grup społecznych i 
podkreślając dodatnie skutki, potępiamy 
bez litości wszelkie uchybienia. Nie jest 
wolny od krytyki ani Cezar, ani 
Aleksander, ani Napoleon, czy im podo- 
bni, chociaż za ich Życia tylko pochleb- 
cy mieli i mogli mieć głos, chociaż pe- 
any wznoszono wówczas na ich cześć. 
Kto myśli historycznie, zdaje sobie rów= 
nież sprawę i z tego, że za najbliższą 
a także i dalszą przyszłość jest odpo- 
wiedzialne pokolenie obecne į na (nie 
padnie tem surowszy głos potępienia, 
im więcej świadomego niedbalstwa da 
się odnaleźć w społecznych pociągnię- 
ciach. 

Musi uprzytomnić sobie tę odpowie- 
dzialność dzisiejsza warstwa kierowni- 
cza narodu i to nietylko ci sprawujący 
władzę, ale niemniej cała inteligencja, 
a w szczególności ci wybrańcy losu czy 
narodu, którym mandat powierza i na- 
kłada obowiązek oficjalny kierownic- 
twa narodu — ti. posłowie į senatoro- 
wie. Mają oni możność i trybunę parla- 
mentarną, skąd mogą, a zarazem powin- 
ni prostować ścieżki i torować drogę 
narodowi do możliwie najlepszego jutra. 

Rozluźnienie wszelkich form życia 
zbiorowego dosięga już kresu, wypa- 
czenie charakteru przeszło już poza gra- 
nice, jesteśmy zbiorowiskiem niezwią- 
zanem żadną ideą. Wartość społeczeń- 
stwa mierzyć już można nie jego jako- 
ścią, co naiwyżej jeszcze ilością. inteli- 
gencja, ta strażniczka zbiorowego życia 
nie może spełniać swego  dziejowego 
posłannictwa, jakie z chlubą i niezwy- 
kłą fiarnością umiała spełniać w la- 
tach przedwojennych, bo nie znajduje 
ani poparcia, ani oparcia w swych re- 
prezentantach. Przybrała czapkę nie- 
widkę i znikła z życia społecznego, lub 
wdziała berecik mody, odpowiadającej 
prądowi i biernie daje sie unosić, wbrew 
swemu przekonaniu czyniąc to, co uwa- 
ża za nie wskazane, ale utyliiarne w 
dobie obecnej dla siebie samei. Jest to 
zbrodnia dokonana na samej sobie, na 
całym narodzie. na naszej przyszłości. 
Nie wolno nam zapominać się do tego 
stopnia i okazywać tyle bierności, il2 
jej niestety spotykamy na każdym kro- 
ku. Nie wolno bawić się w dzieci ns 
dłuższą metę mężom dorosłym, jeżeli 
nie chcemy, a przynaimniej nie powin- 
hiśmy chcieć, aby młodzież uięła ster 
życia, aby paidokracja zapanowała nad 
zbiorowem życiem trzeba umieć 
przeciwstawić się po męsku złym po- 
czynaniom i nazwać rzeczy po imieniu. 
zrzucić z siebie czapkę niewidkę i od- 
słonić się w całej postaci. To obowią- 
zek doby obecnej. 

Polska potrzebułe obywateli — na- 
ród, aby istniał, musi posiadać Zastępy 
świadamych jednostek patrzących jar 
sno w przyszłość, — państwo, aby się 
ostało, musi ujmować zorganizowane 
społeczeństwa i urobione pod względem 
charakteru tam, gdzie zarysowują się 
luzy orgamizacyjne, gdzie rwie się i za- 
nika nié ideowa. łącząca poszczególne 
jednostki i grupy., tam niechybnie na- 
staje zmierzch państwa. Są to przecież 
prawdy bijące w oczy swą wymową i 
oparte na doświadczeniu historycznem, 
a są to niestety fakty już dziś łatwa 
spostrzegalne u mas. 

Rola, „jaką spełnia inteligencja w 
chwilach wielkich 1 przełomowych pro- 
cesów historycznych, jest znamieniem 
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jej istotnej wartości; uchwycenie głów- 
nego zagadnienia i postawienie go, a na- 
stępnie konsekwentne przeprowadzenie, 
jest świadectwem znacznia tej właśnie 
kierowniczej warstwy, gdzie tego nie- 
ma, nie można mówić o inteligencji, a 
jeśli ona z tytułu i dyplomów sądząc, 
istnieje, tam przekreśla sama swe istnie- 
nie, tam stając się bezwolną miasą, upo- 
dabnia się sama do bezdusznej bryły, 
zdolnej do dźwigania niepotrzebnych 
balastów, ale nie do twórczych wysił- 
ków. 

Osąd historji oceni za lat kilka, czy 
kilkanaście, rolę obecnie żyłącej inteli- 
gencji, przychylnego o niej zdania nie 
wypowie, skoro ona sama wykreśla się 
ze spisu istniejących i twórczych czyn- 
ników życia, będzie ją musiał potępić, 
ale nie wszystkim zależy na tem, co 
powie historia jutra, dziś ludzie uczą się 
zupełnie innego języka, w którym prze- 
szłość i przyszłość zagubiła zupełnie 
swoje termin, zapanował zaś niepodziel- 
nie jedynie wyraz dziś we wszelkich 
warjantach i odmianach. Nawet takie 
jednak uięcie na wskróś nowoczesne nie 
usprawiedliwia bezczynności dla 
chwili obecnej nikt i nigdy się nie tru- 
dził, ieśli mu nie przyświecała choćby 
najbliższa chwila przyszłości i czyni 
wbrew naturze i wbrew rozsądkowi, kto 


DWPAANY uwane m 


przejął się językiem tej bezmyślnej 
współczesności. Nie zdaje sobie chyba 
sprawy inteligencja, że jej wzór gdyby 
się przedostał na wieś, zdyby chłopa 
nauczyl i w nim się zakorzenił dbać 
również tylko o siebie lochwilę obec- 
ną — wówczas musi zginąć wszystko, 
bo nie obsieje w jesieni chłop roli po to: 
aby w lecie i on sam i inteligent w m.e- 
ście miał co do ust włożyć, a wówczas 
skończyłoby się raptownie wszystko, bo 
życie ludzkie. Splot społecznych intere- 
sów, ich częste zazębienie się o siebie, 
wzajemna pomoc i współpraca, doma- 
gają się z żelazną i nieustępliwą kon- 
sekwencją kierownictwa zbiorowego 
życia — inteligencja nie wywiera tego, 
kopie sobie przedwczesny grób, albo 
zdaje się na łaskę kierownictwa takich 
żywiołów, jakie w życiu zbiorowem 
anarchję tylko wywołać potrafią. 

Najwyższy czas, by to sobie uświar- 
domić, ale też najwyższy czas, by czyn- 
niki miarodajne umożliwiły działalność 
społeczną inteligencji ne według sztucz- 
nych prawideł, nie wynikających z po- 
trzeb życia, ale zgodnie z żądaniem do- 
świadczeń wieków, życia obecnego i 
zgodnie z «całą przyszłością narod. 
Może zebrany Sejm to sobie i nam 
uprzytomni, 

M. Prawdzic 
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liga godzi się ze zdrojeniami Niemiec 


i zaprasza je uprzejmie do Genewy 


Mowę Baldwina na środowem posie 
dzeniu Izby Gmin można uważać za 
sukces polityki Hitlera. Wicepremier 
brytyjski usiłował wyraźnie zbagateli- 
zować doniesienia o wielkich zbroje- 
niach niemieckich twierdząc. że o nich 
nic pewnego niewiadomo. Przyiął za 
pewne cyfry budżetu wojskowego nie- 
m»eckiego (1.720 mili. marek, a nie 172 
mili. jak podała wczorai lwowska filja 
PAT'a) į budżetu lotniczego (210 mili. 
mk.), choć wykazano wielokrotnie. że 
w budżecie Rzeszy znajduje się wiele 
pozycyj wojskowych zatajonych. 

Ale i cyfry zacytowane, podane prze- 
zeń i siła armij niemieckiej (300 tys. żoł- 
nierzy zamiast 100 tys) wskazują wy- 
raźnie na złamanie Traktatu Wersal- 
skiego przez Niemcy. Jednak p. Bald- 
win ani słowem nie potępił tego prze- 
proczenła traktatu. Nawet o niem nis 
wspomniał. Znaczy to, że się na nie go- 
dzi jako na fakt dokonany. A zatem 
Hitler może być pewnym, że Anglia w 
Genewie nie będzie mu robić trudności 
ż powodu samowolnych zbrojeń. 

-Mówimy o Genewie. gdyż Baldw'n 
bardzo uprzejmie zaprosił Niemcy do 
powrotu na łono Ligi i Konferencii Roz- 
brojeniowej. Hitler — być może — po pe- 
wnych dąsach. przyjmie to zaproszenie. 
Porzucił przecież Genewę dlatego tyl- 
ko, że mocarstwa nie chciały zgodzić 
się na wojskowe równouprawnienie 
Niemiec. Dzisiaj Anglia równoupraw- 
nienie to przyjmuje. Włochy zawsze za 
niem się oświadczały. Pozostaje zatem 
tylko opór Francji, która miewiadomo 
czy zechce dłużej sama jedna bronić 
traktatu. Polska w tej sprawie — wbrew 
własnemu interesowi — nie sekunduje 
Francji, 

P. Baldwina nic nie obchodzi ani 
traktat, ani Europa, obchodzi go tylko 
bezpieczeństwo Anglji. Pocieszą się, Że 
jeszcze „ani dziś, ani za rok, Niemcy 
nie bedą mogły dorównać lotnictwu an» 
gielskiemu*. Wniesie do parlamentu do- 
datkowy budżet na lotnictwo. Anglia 
podejmuje więc wyścig w rozbudowie 
lotnictwa wojennego zamiast walczyć 
ze zbrojeniami niemieckiemi. Baldwin 


"wie zresztą, że atak niemiecki na Lon- 
dyn może nastąpić tylko równocześnie 
z atakiem na Paryż, że więc Francja 
zhowu weźmie na siebie główny ciężar 
ewentualnej wojny. 

Egoizm angielski rozgrzesza i ośmie- 
la Niemców, przez co powiększa nie» 
bezpieczeństwo wojny w Europie. Tyl- 
ko Francja swą armią į lotnictwem two- 
rzy dziś wielką przeszkodę dla planów 
niemieckich. Hitler usiłuje ią. pozyskać 
pochlebstwami i obietnicami, by zapew- 
nić sobie iej neutralność na czas, gdy 


podejmie stary pochód _ Geronów, 
Ottonów i Fryderyków ku Wschodo- 
wi... (ax) 


Śmierć z głodu 


białoruskiego profesora 


(er) „Nowyj Czas“ przynosi za pra- 
są białoruską następującą wiadomość: 

„Z Leningradu donoszą, że 6 listo- 
pada br. umarł tam z głodu prof. Epi- 
mach Szypiła, członek Białoruskiej A- 
kademji Nauk w Mińsku. 

Aresztowany przed kilku laty przez 
GPU za „nacjonalistyczny uchy?“ i 
dłuższy czas trzymany w więzieniu, 
konfinowany został ostatecznie w Le- 
ningradzie. 

Zmarły był lektorem języka grec- 
kiego w lmperatorskiej Rzymsko - kat. 
Akademji Duchownej w Petersburgu, 
pomocnikiem bibljotekarza tamtejszego 
uniwersytetu, lektorem języka łacińskie- 
go na kursach wieczornych dla doros- 
łych prof. Czerniejewa, nauczycielem w 
gimnazjum przy kościele św. Katarzy- 
ny. a już za «czasów bolszewickich 
członkiem Białoruskiej Akademii itp.“ 

Jak z tej wiadomości wynika, los prof. 
Szypiła jest podobny do losu wielu in- 
nych działaczy białoruskich i ukraiń- 
skich, którzy tak łatwowiernie zaufali 
bolszewikom. Śmierć pnof. Szypiły zbie- 
ga się z Śmiercią Ukraińca prof. Micha- 
ta Hruszewskiego, który skazany na 
osiedlenie się w Moskwie, zapadł na 
ślepotę i umarł ieżeli nie z głodu 
wprost — to w każdym razie z nędzy. 
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| Nowe worki 
św. Mikołaja 


pelne znakomitych słodyezy 
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Tylko we własnych sklepach 


firmy 


Jana HOFLINGERA 
al 
Echa dnia 


Dlaczego Żydzi sprzedają 
taniej ? 


W warszawskich „Nowinach Co- 
dziennych“ ukazuje się reportaż z Nale- 
wek. Autor, p. Boruta, znalazł na Na- 
lewkach także sklep polski, którego 
właściciel opowiedział p, Borucie nastę- 
pujące zdarzenie: 

— Pewnego razu przed moim skie- 
pem stanęło auto, Z auta wysiadł sle. 
gancki żydek, zaszedł i zapytał, czy nie 
potrzebuję gałki muszkatułowej, Zapy- 
talem o warunki: Oświadczył mi, że go: 
tówkę trzeba płacić zaraz, towar jes! 
w aucie, A cena? Cena wynosiła do. 
kładnie tyle samo, ile cło na gałkę mu- 
szkatułową,dość zresztą wysokie, 

— Cóż za kalkulacja? — pytam mo- 
jego informatora. 

— Odpowiem panu żydowskim syste_ 
mem przy pomocy pytania: ile wynosi 
podatek od zapalniczek? 

— Dziesięć złotych, 

__. A ile się płaci ną ulicy za zapal- 
niczkę? 

— Tak, teraz rozumiem, towar szmu- 
glowany, A dlaczego taka kombinacja 
z autem? 

— Bardzo proste. Zacząłem kupca ofe- 
rującego mi gałkę muszkatułową wy- 
myślać — było rzeczą jasną, że to szmu- 
gizl, Powoli zaczął się wycofywać, Sto. 
jac w drzwiach dał znak szoferowi, któ- 
ry momentalnie ruszył Mój gośś szyb 
kim ruchem skoczył do samochodu. Nu, 
meru nie zauważyłem, Zresztą nicby mi 
to nie pomogło. Szofer jakośhy się wy- 
kręcił, a po tym incydencie hurtownix 
gałki muszkatułowej napewno zmieniť 
auto, To niezły wynalazek „— taka hur* 
townia na samochodzie. 


Prowincjonalni przemytnicy żvdow= 
scy obywają się coprawda bez auta, ale 
efekt jest ten sam. Kupic żydowski n.e 
ma wobec państwa tych skrupułów ca 
polski; taniej kupi i taniej sprzeda. I j:sz- 
cze jak umie sprzedać. 


Byle handel szedł 


Żydowskie pismo brukowe w War* 
szawis „„Warszewer Radio“ podało 
onegdaj następującą charakterystyczną 
wiadomość z Grodna: 


Żydowskie małżeństwo Rozenblit za. 
łożyło niedawno przy ulicy Dominikań- 
skiej skład wyrobów włóczkowych p. b 
„Trójkąt w kole“, Okazuje się teraz, ż* 
Rozenblitowie uważają, że wszystkie dr r 
gi są dobre, aby tylko prowadziły dą za. 
robku. Dochodzą nas wiadomości naw et 
od chrześcijańskich klientów, że Roz“ n- 
blitowie mówią do kupujących: 

Poco chodzicie do żydowskich skle' 
pów? Kupujcie u nas, w chrześcijańskiej 
firmie, 


No i goje kupują. Jak długo jeszcze? 


i . 


EPI==- PRETTY E S o e R a N 
Nieustanna troska Pani 


Uroda kobiety wymaga codziennej pie. 
lẹgnacji. A nawet nie codziennej, ale nie' 
ustannej, Widzimy w tramwaju, autobu. 
sie, w kawiarni, jak pania wyjmują z 
torebki puderniczkę z mąłem lusterkiem. 
i jak korygują retusz twarzy, ust a NA. 
wet i rzęs: . 

Najbardziej są cenione w świecie Pań 
takie kosmətyki, które trzymają się moc 
no i nie wymagają nieustannych popra. 
wek, 

Jednym z takich trwałych kosmety. 
ków jest znany puder paryski 5 Fleur 
Forvil, Jest on niesłychanie miałki, dzię: 
ki czamu przylega dobrze, jest wonny, 
subtelny, składa sie bowiem z pyłu 5.ciu 
kwiatów i zdobi cerę w sposób naturalny, 

(x) 
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Nr. F 


Lszczęśiwią rzemiosło. 


pałacem i akademją 


(g) Nie przebrzmiały jeszcze echa 
przeróżnych Kas Chorych, Ubezpie- 
czalni, reprezentacyjnych wietopiętro- 
wych, granitowo = marmurowych dra- 
peczy, które zamroziły setki milionów 
ziscwych, a oto dowiadujemy się o no- 
wym gigancie, tym razem dla... rze- 
nosta, Jak bowiem idzie wieść z War- 
„.Wy, na ulicy Wawelskiej projekto- 
w wanę jest wzniesienie nowego siedmio- 
piętrowego gmachu, który stać się ma 
siedzibą insiytucyj rzemieślniczych. W 
gmachu tym mieścić się będzie między 
Innemi i .„Akademją Rzemiosł, 

Z jakich funduszów powstanie ten 
kolos, tego narazie nie zdradzono — 
nie sądzimy bowiem, by nasze wynędz- 
niałe, zrozpaczone na całej długości 
swego bytu rzemiosło miało, mogło w 
tem w jakikolwiek sposób wziąć udział. 

Nie będą mogły w tej imprezie 
wziąć udziału į organizacje rzemieślni- 
cze. Wystarczy tylko powierzchownie 
zapoznać się ze stanem gospodarczym 
naszych lzb Rzemieślniczych, Cechów, 
Kas Pośmiertnych itd., by stwierdzić. 
że wszystkie one dyszą resztkami 
względnie pustkami. 

Z jakich więc funduszów zbudowa- 
na zostanie ta „Akademia Rzemiosł“ 

„wysokości aż 7-miu pięter? 

Czy naprawdę jest to najistotniejsza 
potrzeba polskiego rzemieślnika, który 
wypatruje ze strony rządu efektywniej- 
szej pożyczki na zakup surowca, czy 
zrealizowane już program eksportu wy- 
robów rzemieślniczych i rzemieślnicza- 
go funduszu eksportowego, czy zdoła- 
no zorganizować  zapowiadaną od lat 
instytucję „Banku  Rzemieślniczego”, 
czy 'uregulowano już sprawę rzemieśl- 
niczego samorządu? I takich... „czy“ 
jeszcze tuzin, 

A zamiast tych najistotniejszych po- 
trzeb.. słedmiopiętrowy gmach rze- 
mieślniczy, zapewne z marmurami, z 
bronzami, z granitem i z miejscami na 
popiersia, tablice honorowe itd. Skąd 
naprawdę padł ten pomysł? Czy od 
Związku Izb Rzemieślniczych? 

Wszak wybrana Rada Związku Izb 
Rzemieślniczych dotąd się jeszcze nle 
ukorstytuowała, a dotychczasowy skład 
tcjiże został w ostatnich czasach po- 
ważnie Zzdekompletowany. Umarł pre- 
zes Zarządu śp. Wendt, zmarł członex 
Zarządu adw. Herszberg, b. patron rze- 
miosła i b. poseł Idzikowski odpoczy» 
wa w więzieniu mokotowskiem. W. ta- 
kim „komplecie“ i Rada i Związek 
są bez głowy. Oczekują mianowa- 
nia prezesem Zarządu posła z BB p. 
Snopczyńskiego. Kto zostanie wicepre- 
zesem — czy p. Chaim Rasner — któ- 
tego bojkotują nawet Żydzi? 


Z KULUARÓW SĄDOWYCH 


(ieileksje tetra) 


Biedny ten lud Izraela! Ze wszystkich 
stron globu zwracają się przeciw niemu 
ostrza mieczów i dzid, Jedne tępe, inne 
ostre, ale wszystkie mniej lub więcej 
kłujące. Zły przykład dał biblijny Faraon, 
bo ileż to tysięcy lat już minęło od czasu. 
gdy on nękał lud wybrany a oto dzisiej. 
Bzago dnia system Faraona utrzymał się, 
jakgdyby nakazany przez Świętą Trady- 
cję.. Jakby to było pięknie, gdyby w on 
czas morze czerwone, po rozstąpieniu, 
zlało się o pół godziny wcześniej, Uczy. 
libyśmy się w szkołach że dawno, dawno 
już temu, żył pewien rodzaj ludzi, zwa- 
nych Żydami, który jednak całkowicie 
zatonął, a każdy guzik wyrzucony przez | 
błogosławione fala wart byłby więcej miż 
wszelkie majątki żydowskie, zrobione na 
ktzywdzie ludzkiej, W szkołach zarządzo_ 
noby w coroczną rocznicę owago Wiel- 
kie Dnia, uroczyste obchodzenie Świeta 
Morza Czerwonego, 


Niestety, tak się nie stało i choć dziś 
Żyd boi się wody, w on czas woda nastra. 
szyła się Żydów i ustąpiła... Pasożydy zaś 
rozpełzły po całym świecis pożerają” 
wszystko, co im stanie na drodze. Zawę: 
drowały także do Polski i kto wie, czy 
tu im nie najlepiej. Obsiadły kupiectwo. 
Handłują pastą do bucików, obszarami 
ziemi polskiej, a czasem i przyrządami 


Nadchodzi okres przedświąteczny. W 
tym okresie naszym: narodowym ï 
chrześcijańskim obowiązkiem iest 
Kupować w sklepach chrześcijańskich 

Obecnie gdy nędza bezrobocia wy- 
gnala na bruk tysiące Polaków, naszym 
Obowiązkiem jest przyjść im z pomocą 
— zbrodnią wobec Narodu — ten obo- 
wiazak „lekceważyć! 

Obowiązkowi naszemu uczynimy za- 
dość, jeżeli zawsze będziemy kupowaii 
u Polaków — Chrześcijan! 

Pamiętaj — że każdy grosz oddany 

Polakowi 
zmniejsza bezrobocie Polaków 


ania CURBJER" z dhia SO listopada 1934 


Polacy! Chrześcijanie! 


| zwiększa polski stan posiadania 
wyzwala Polskę z jarzma obce- 
go kapitału, 

gromadzi rodzimy polski kapitał, 
który jest krwią gospodarczego orga- 
nizmu Narodu. 

Wiedz, że ' 

Twoim obowiązkiem jaka członka 
Narodu Polskiego jest popieranie pols- 
kich placówek gospodarczych, 
każdy grosz oddany nie Polakowi, jest 

bronią przeciw nam samym! 
Towarzystwo „SAMOOBRONA“ 
Sekcja Kupców Stronnictwa Narodowego 
CZYTELNIA AKADEMICKA 


Laboratorium deslrukeyinyeh ide 


Kilka słów o „Wiad. Literackich“ i ich czytelnikach 


Ostatnio wydany zakaz prenumero- 
wattia i czytania „Wiad. Literckich'" 
przez wojskowych wywołuje w konsek- 
wencji szereg reilaksyj. Przedewszyst- 
kiem tę, że społeczeństwo, zajęta spra- 
wami życia codziennego, zamało po” 
św.ęcało uwagi sprawom kulturalnym i 
dość bezkrytycznie odnosiło się do zia- 
wisk w tej dziadzinie życia współczes= 
nego. Tem mniej można mówić o właś- 
ciwie pojętej opiecz państwa nad spra- 
wami kultury mimo istnienia przez pe- 
wien czas specjalnzgo ministerstwa kul- 
tury i sztuki, Śmiało zatem można po- 
wiedzieć, że bzzkrytycyzm i snobizm 
pewnej części społeczeństwa, pomnożo- 
ne o brak rzetelnej troski o drogi roz- 
wojowe polskiej kultury wytworzyły dla 
propagujących rozkładcze idee liberaliz- 
mu, humanitaryzmu i pacyfizmu „Wiad. 
Literackich* wyjątkowo pomyślną kon- 
junkturę. Płytki snobizm polskiej elity 
intslektualnej, pasjonującej się bezmyśl- 
nie 'wszystkiemi najbardziej mętnmi zja- 
wiskami w życiu kulturalnem innych na- 
rodów (zachodnich i wschodnich), nie 
umiał dojrzeć ich  materiallstycznego 


W czyich więc głowach na tle nę- 
dzy, jaka wszechwładnie panuje w rze- 


miośle — zrodził się pomysł budowy 
sledmiopiętrowej.. Akademii Rzemieśl- 
niczej? : 


Jak się dowiadujemy dotychczasowy 
Zarząd Związku Izb Rzem. w osobach: 
posła Snopczyńskiego, Chaima Rasne:a 
senatora Wiechowicza i Józefa Siera- 
kowskiego oddał swe mandaty do dys- 
jozycji p. ministra Przem, i Handlu, z 
motywacją powc!tania nowego Zarządu. 


liturgicznemi, Obsiadły medycynę, Lecz „,, 

Leczą począwszy od dworca kolejowego 

gdziej najprędzej zdobywają pacjentów, 
aż po cmentarz,, Obsiadły adwokaturę, 

pokrywając cały teren, jak duże rude 
mrówki, 

O adwokaturę ostatnio najwięcej było 
hałasu. 

Każdy nowy dzień, przynosi nowo u. 
dekorowanych tytułem „mecenasćw'*” 
Przy każdej ulicy, każda kamienica, vbl? 
piona jest wieńcem  tabliczak dookoła 
bramy... „Mecenasy,,* „Mecenasy,.* 

A Sądy? 

Dzisiaj nie każdy „klijent“ może po. 
zwoliś sobie na adwokata ale mimo to 
po sądach od 8 rano do 3 popołudniu, 
wszędzie rozlega się znany wszystkim 
szwargot. 


Są klijanci, których trzeba bronić! Któ- 
| musi się bronić! 

Klijenci ci to przeważnie „złota 
młodzież“. Dawidki Mordki, Chaimki,. i 
piękne, jak róże — „Róże, 


Złota ta młodzież, urodzona w Polsca 
w kraju w ktćrym miłość Ojczyzny jest 
ogromna, — tak silnie posiada rozwinie- 
ty sentymant do swej przybranej Ojczvz* 
ny i tak gorąco kocha swój kraj, że nie- 
mal od kolyski aż do chwili przyareszto” 
wania, całą duszą oddaje się pracy spo- 
tecznej,.. Sami piszą, sami referują, sa- 
mi drukują i sami rozhowszechniają wy- 
idealizowane przykazania jak naprzy- 
kład: „Komunistyczna Partia Zachodniej 
Ukrainy“. ;:Związ»k Mledzieży Zachod. 
niej Ukrainy“. „:Proletarjusze wszystkich 


Źródła.  Krótkowzroczność sięgała tak 
dalsko, że nie potrafiono przewidzieć lo- 


zicznego zresztą rozwoju idej „Wiado- 
mości Literackich - 

I dlatego na ich łamach zabierali 
głos mektórzy polscy pisarze, dlatego 


„Wiadomości“ stały się dla snobów wy- 
rocznią w sprawach litarackich, dlatego 
zalecano i jeszcze obecnie zaleca się 
w szkołach lwowskich ich czytanie. Zna- 
ną są też koneksje „Wiadomości“ z 
czynnikami oficjalnemi. Przecież nie kto 
inny lecz M. S. Zagr.  subwencjonuje 
przybudówkę tezo czasopisma „Pologne 
Litteraire", oddając temsamem — określ- 
my to przenośnie — chorującej na mię- 
dzynarodowe ideały spółce mononopol 
reprezentowania polskiej kultury zagra- 
| nicą. A przacież najwyższe stanowiska 
w państw.e zajmują wojskowi i ich zwo- 
lennicy, kierujący się w polityce we- 
wnetrznej zasadami dyscypliny» 


Nas wcale nie dziwi rozwój dzstruk= 
cyjnych idej na łamach „Wiad. Literac- 
kich“. Warto jednak, aby logika tego 
rozwoju zwróciła powszechną uwazę, a 
przedewszystkiem tych kół, dla których 
czasopismo emigrantów z „Wiad. Lite- 
rackich*. — „Pion — jest pionem kultu- 
ralnym. W ostatnim numarze tego pisma 
zabiera głos p. T. Unkiewicz, kierując 
pod adresem autora reportażu zohydza- 
jącego wojsko polskie, Uniłowskiego, 
takie słuszne uwagi: 

„Powtarzam jeszcze raz: wiedzie- 
liśmy dlaczego jesteśmy w wojsku. W 
Pańskim artykule pęta się gdzieś mię- 
dzy wierszam; pojęcie ojczyzny i obo- 
wiązku, ale jest ono tak nikłe, że nie 


krajów łączcie się!“ itp. 

Co łączy takiego obywatela niestety 
polskiego narodowości żydowskiej, z 
przekonania komunisty__z Ukrainą(!), ta 
go nie sposób wytłumaczyć: 

Cyfry — to rzəcz nudna, ale czasem 
mimo wszystko tnzeba się niemi posłu. 
Żyć, Inaczej jeszcze ktoś mógłby zarzucić, 
że to wszystko zmyślone, Tym niedowiar- 
kom niech posłuży drobny obrazek: 

W lwowskim Sądzie okręgowym przed 
pnzysięgłymi, w miesiącach wrześniu i 
październiku br. toczyło się ogćlem 38 
spraw karnych różnych. Z tego 15 — t> 
zabójstwa, rabunki, podpalenia i ukraiń- 
skie a 23, (dwadzieścia trzy!) przeriwko 
Państwu, w szczególności komunistyczne! 
Na 38 spraw, 23 spraw komunistycznych!!! 
W tych dwudziestu tnzech sprawach by- 
ło razem 51 oskarżonych, Na 51 oskarżo, 
nych o komunizm było aż 43 żydów, | 

| 8 katolików, (1 rzym, kat? gr -kat, z któ. 
rych notabena 6 zostało uniewinnionych), 

Są to cyfry ścisłe, jaknajprawdziwsze, 
zestawione na podstawie skrupulatnysh 
notatek, 


Gdyby tak można było cyfrowo podać 
ogrom szkody, jaką wyrządziło Państwu 
tylko tych 48, tylko we Lwowie, tylko w" 
dwu miesiącach. 

A spraw takich coraz częściej, 
więcej, 


coraz 


Gdziaś na zachodzie powstaje Towa. 
rzystwo które ma się zająć sprawą ży- 
dowską i wyszukać sposób oswobodzenia 
świata od tej wielkiej mniejszości, 

Dajcie pokćj Lidze Narodów! 


Dajcie 
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NARCIARZE! 


Świtalski 


Lwów, ul. Sienkiewicza 5 
obek H. George'a 1516 


potrafi zrównoważyć bólu i goryczy, 
jaką pan odczuwa z powodu zbyt 
wczesnego wstania lub niedokładnie u 
mytych zębów. Otóż to. Nam te poię- 
cia wystarczyły w zupełności, ażeby 
ciężką służbę znieść niə jako dopusi 
Boży, z którego należy się wyrwać 
pod jakimkolwiek pozorem, ale jako 
szkołę, w której rezygnujemy z naszej 
indywidualności na rzecz społecznego 
obowiązku obrony całości. 


To jest rzəcz zasadnicza”, 

W dalszym ciągu autor artykułu roz* 
prawia się z niedorzecznością założenia 
reportażu, którego „bohaterem“ jest „o- 
ferna“ i jednostronnością (zewnętrz 
ność) opisu, konkludując: 


„lak więc podaniem sfałszowan >+ 
go obrazu życia wojskowego chce się 
je ośmieszyć i uczynić zeń zmorę bez 
sensu, mislącą ludzi w swych mackach 
Slele się świadomie defetyzm, odrazę 
do wojska. Podkreślam: do wojska pol 
skiego. To mnis oburzyło i zmusiło do 
napisania co o tem myślę“ 

Naszem zdaniem czas ostatni rozpra« 
wić z laboratorium destrukcyjnych idej, 
w którem hoduje się takis typy pisarskie, 
jak Uniłowski. (ih go 


a widniada 
oczyma cudzoziemca 
tygodnik 


Popularny ilustrowany 
„Hebdo“, wychodzący w Brukseli, za- 
mieszcza w ostatnim numerze krótki 
artykulik o Warszawie, którą określa 
mianem „bramy na Wschód“, 

Dwie rzeczy szczególnie nadają uli- 
com Warszawy specialne piętno: 
pierwsze, to ogromna ilość oficerów u. 
mundurowanych, dobrze się prezentu! 
jących. 

A drugie — to Żydzi, w swych cha” 
rakterystycznych strojach, w czarnych 
kaszkietach na głowie, ciągle ruchliwi, 
ciągle goniący za jakimś interesem. 
Wszędzie ich pełno, nie tracą ani chwi- 
li, ciągle krzyczą i gadają — tylko o 
interesach... Nie dziw zatem, že w o0- 
czach cudzoziemca Warszawa robi wra 
żenie miasta bliższego może Wschod2: 
wi niż: Zachodowi Europy. 

-j= 


OZ o e ness nz e n go E M 


| pokój Konfzrencjom Rozbrojeniowym! Na 
to jest zawsze czas, Ale pomóżcie temu 
Towarzystwu! To jest instytucja najpo. 
trzebniejsza i najaktualnizjsza! Rozwijaj 
się Wyniosła Instytucjo! Cały świat ©' 
sprzyja! Wyszukaj szmat ziemi ten daleks 
od Polski i wytransportuj tam ten biedny 
Lud Izraela! 

Szczególną uwagę należy zwrócić na 
biegun południowy. Czy teren ten nie bę- 
dzie najodpowiedniejszy? 

Na samym biegunie niechaj wbiją żyd. 
kowia pal wysoki, widoazny przez lupy ze 
wszystkich części świata., 

A na palu tym niech zawieszą potężny 
transparent, choćby nawet czerwony... 

A na tym transparencie niech umiesz- 
czą wyraźny napis: 

„Machabeusze wszystkich krajów łącz” 
cia się! 


Gukwinina 
kuchnia 
pod nowym 1anadem 


Pokoje do śniadań 


sty STADTMILLERA 


Lwów, Rvnek 34, tel. 47-46 1904 
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Przy zaparclu stolca, przekrwieniu 

podbrzusza, bólach w krzyżu ł w bo- 
kach, braku oddechu, biciu serca, mi- 
gren.e, szumie w uszach, zawrotach 
głowy i ogólnem złem samopoczuciu 
naturalna woda gorżka Franciszka- 
Józefa powoduje wydajne i obfite wy- 
próżnienie į zanik poprzenich objawów 
niepokojących. Zal. przez lek. 1852 


Z kraju 


Pietyzm dla nieboszczki 
Austrji w Sanoku 


Jaden z naszych Czytelników donosi 
nam, że na fasadzie gmachu Wydziału 
Pow. i Kasy Zaliczkowej w Sanoku wi- 
dnieje do dnia dzisiejszego... dwugłowy | 
orzeł austrjacki okazałej wielkości. Tego 
rodzaju swoisty pietyzm dia nieboszczki 
c. k. Austrji po 16 latach od jej niechwa= 
lebnego zgonu dość smutną sławę przy- 
nosi sympatycznamu skądinąd grodowi 
nad Sanem Czas naiwyższy to brzydkie 
niedbalstwo naprawić i dwugłową pa- 
miątkę po zaborcy wyrzucić tam, gdzie 
jej miejsco — do śmisci,  , 

Zydzi w łódzkiem radjo 

Jak donosi prasa łódzka, w progra- 
mach rozgłośni łódzkiej rzuca się w oczy 
nazwisko p. Berka Englischena vel Be- 
mzdykta Stefańskiego. Ten nowo- 
ochrzczony mąż gra główne skrzypce 
w łódzkiem radjo, a ma tak przemożny 
wpływ w dyrekcji, że żaden odczyt, ża- 
dem felieton, choćby najbardzizj wartoś- 
ciowy nie znajdzie się przed mikrofo- 
nem bez jego zgody. 

Ponieważ zaś żyd zawsze ciągnie za 


„sobą inych żydów, więc i pan Engli- 


schar obsadza poszczególne punkty pro- 
gramu rozgłośni prelegentami i muzy- 
kantami pochodzenia żydowskiego. Ta- 
ki stan rzeczy wywołuje wielkie nieza- 
dowolenia wśród publiczności łódzkiej 
która ma chyba prawo domagać się 
aby przemawiali do niej przez radjo 
prelegenci Polacy i aby produkcje ar- 
tystyczne wykonywane były przez ro- 
dzima siły. 


be NESEZCY 
Futta 
Bexnfeld 


- Lwów, Legjonów 7 
Filja Przemyśl, Frańciszkańska 32 


45 LAT ISTNIENIA 
Punktualność 
solidność 


1157 zaufanie H 


Zamach morderczy 
na lekarza 


(a) Onegdaj w okolicy Toporowa po- 
wracał od chorego lekarz dr. Jan Soba- 
szek, do którego jakiś osobnik strzelił, 
raniąc go lekko. Dochodzenta wykaza- 
ły, że zbrodniczego czynu dokonał nie- 
jaki Wasyl Cikalski z namowy Marii 
Onyszkiewiczowej, położnej w Topor? 
wie. Wymieniona przyznała się do czy- 
nu, którego dopuściła się z zemsty za 
pozbawienie jej posady rejonowei położ- 
nej. Dr. Sobaszek, który odnósł lekką 
ranę w szyję, przewieziony został do 
tutejszego Szpitala. Zbrodniczą parę, 
Onyszkiewiczową 1 Cikalsklego, aresz- 
towano. 


Zamordowanie handlarza 


(a). W lesie na drodze między Brus- 
mam Starem a przy.iółkiem  Sałasze, 
w pow, lubaczowskim nieznani sprawcy 
napadli onegdaj na handlarza Majera 
Reimbacha, liczącego 35 lat, zamieszkałego 
w Bruśnie Starem, przyczem jeden z na- 
napastników uderzeniem jakiegoś twarda- 
go narzędzia pozbawił go Życia, 

Podjęte dochodzenia doprowadziły do 
ulęcia sprawców, Iwana Szkołyka, liczące_ 
go 30 lat, notorycznego przestępcy, Oraz 
Aleksandra Bobara, liczącego 20 lat obu 
zamieszkałych w Bruśnie Starem, Wymie: 
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nionych po zamknięciu dochodzań wstęp- | 
nych odstawiono do dyspozycji sędziego | 
śledczego w Cieszanowie, 
ROCA WRZE 


KRONIKA DROHOBYCKA 


AWIĘTO K, S. M W niedzielę 13 bm, 
Katol, Stow. Młodzieży (męskie) obcho“ 
dziło wraz z młodzieżą całej Polski uro=« 
czyste święto swego Patrona św, Stani. 
sława Kostki, W sobotę członkowie Sto* 
warzyszenia przystąpili gremjalnie do 
spowiedzi, w niedzielę wysłuchali Mszy 
św. podniosłego kazania, którs wygłosił 
ks, Fiorjan Zając i przystąpili do komun. 
ji świętej, Popołudniu odbyła się w wy- 
pełnionej po brzegi sall „Gwiazdy* uro. 
czysta akademja której program obej- 
mowal przamówienie tut. proboszcza ks, 
K. Kotull, kilka utworów muzycznych, u- 
| dainte odegranych przez kółko muzyczne 
deklamację pt, św, St. Kostka którą wy. 
głosił Dh, Prelsner i utwór sczniczny pt. 
„Do większych Ja rzeczy urodzony“, Aka- 
demje zakończono hymnem „Hej do ape. 
lu“, 


KRONIKA TARNOWSKA 


MIEJSKI KOMITET PRACY zorganizo- 
wał swe biuro, rozdzielił się na 6 sekcyj 
i zażądał od mizermago handlu i przemy- 
słu samoopodatkowania się na rzecz miej- 
skiego Funduszu Pracy. Tarnowianie de- 
klarują procenty od swych dochodów na 
różne cele,awłaszcza ńa powodzian każdej 
niedzieli dają darki zbierającym paniom 
do puszek, domy tarnowian nawiedzają 
ponadto kwestarze i kwestarki, usprawie- 
dliwiając swa przybycie tem, że X lub Y 
ich zdaniem zbyt mało dał na ten lub ów 
cəl., „Niech nie wie lewica, co daje prawi- 
ca“ w Tarnowie tak dalecz nie obowią- 
zmje, iż wnet i na zubożałych przez te oby- 
watelskie samoopodatkowania tarnowian 
trzeba będzie pomyśleć o zhiórce. , 

NA KARĘ 18 MIESIĘCZNEGO WIĘZIE 
NIA skazani zostali pp, Niedzielski i Bu- 
landa za podstępny napad i pobicie Dra 
Mich. Rozwadowskiego w dniu 17 lutego 
br. Dr, R: redagował wtedy szereg jedno 
dniówek, zwalczających ówczesnego kom- 
sarza m. Tarnowa p, A: Marszałkiewicza. 
Adherenci p, komisarza, Niedzielski i Bu- 
landa we właściwy ich usposobieniu spo- 
sób ,zwalczali* Dra Rozwadowskiego pię. 
ściami i kastetami. 

Ocenę tego rodzaju polemik unormo- 
wał kodzks karny, o czem fanatyczni 
zwolennicy p. Marszałkiewicza nie pamię- 
tali, 

KRADZIEŻE I WŁAMANIA mnożą się. 
Skradziono sporo obuwia ze sklepu Baty, 
dokonano włamania do mieszkania nau: 
czyciela p. Słoniny i t. d, 


KRONIKA ZŁOCZOWSKA 


METODY HANDLU ŻYDOWSKIEGO. 
W Złoczowie przy ul, Potockiego, istniej 
firma Majera Brauna „Radjo konserwa. 
cja, Jak już sam tytuł wskazuja do za 
kresu firmy nalaży konserwacja sprzętu 
radjowego, wymiana poszczególnych czą 
ści składowych, nabijanie akumulatorów 
1 tan: 

W zakresie tego handiu p, Majer Braun 
z zawodu zresztą fryzjer, opłaca daniny 
publiczne i patent- 

Nikogo by to nie obchodziło jaśli ktoś 
temu „radjoznawcy* powierza do napra. 
wy swój nieraz cenny aparat, ale p, Braun 
sprzedaje również całe aparaty, do czego 
nie jast upoważniony, Naraża również na 
wiele przykrości swych nieuświadomio- 
nych klientów jak ostatnio p. U,, która 
właśnie u Brauma aparat zakupiła, Skutek: 
protokoły policyjne i włóczenie się po są 
dach administracyjnych. Ta ostatnia 
transakcja z p. M, stała się powodem do. 
niesienia policyjnego do Starostwa, a on- 
giś odbyła się rozprawa administracyjna 
przaciw Braunowi o pokątny handel, któ- 
rą odroczono dla powołania nowych 
świadków. 


KRONIKA KAMIONECKA 
Występy teatrzyku Z.P.R. 


Na zaproszenis miejscowego Koła 
Zw. Podoficerów Rezerwy zawitał do 
Kamionki Str. zespół teatralny Z. P. R. 
Lwów, który w dniach 18 i 19 b.m. 
odzgrał arcywesołą komedję A. Hervy- 
‘ego p.t. „Maż dwóch żon“ oraz sztukę 
Nicodemiz'go „Gałganek*. Obie te sztu- 
ki zagrane doskonale, opracowane su- 
misnnie i starannie, wypadły pod każ- 
dym względem znakomicie. Na specjaltie 
podkreśleni» zasługuje rzetelna praca re- 
żyserska p. Zb. Fiderera ze Lwowa, 


= X e 


Na pomoc prezydentowi Kołomyi... 


„Gazeta Administracji t Policji Pań- 
stwowej”, oficjalny organ Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych, w numerze 21 Z 
1 Kstopada b.r. na stronicach 693 i 694 
podaja sprawozdanie z „pożyczek dla 
związków samorządowych z Komunal- 
nego Funduszu Pożyczkowo - Zapomo- 
gowego". Specjalna komisja tego Fundu- 
szu udzieliła na tzrenie Małopolski na- 
stępujących pożyczek: 

m. .astom: 

Kołomyja na spłatę uciążliwych z9- 
bowiązań krótkoterminowych — 50.000 
ZŁ, 

Stanisławów na spłatę zobowiązań 
krótkoterminowych — 60.000 zł. 

Kara'onka Strumiłowa na spłatę zo- 
bowiązań kródjpiegpniemyc — 10.000 
zł. 

Sądowa Wisznia na Ay zobowią- 
zań powstałych w związku z budową 
szkoły — 10.000 zł. 
powiatom: 

Powiat Dobrom'l na usunięcie szkód, 
spowodowanych klęską powodzi 
15.000 zł. 

Powiat Jarosław na pokrycie ubytku 


KRONIKA STANISŁAWOWSKA 


CSTATNI ETAP PRZENIESIEŃ Li- 
kwidacja stanisławowskiej dyrekcji kole. 
jowej postępuje stale naprzćd. Ostatnio 
przydzielono do dyrekcji kol. w Katowi- 

cach jaszcze 4 urzędników, do Krakowa 
przeniesiono 2, do Lwowa 11-tu, Pozna- 
nia jednego, Torunia jednego i do War- 
szawy trzech, Pozatem kilku urzędników 
przeniesiono do urzędów zamiejscowych 
w Kołomyi. Jezupolu, Ottynji i Czortko 
kowie, — Resztę niedobitków poroumiesz. 
czano w Biurach kontroli dochodów Oua 
dziale ruchowo.handlowym, I. i 1I. Od 
dziale drogowym Oddziale mechanicznym 
i warsztatach głównych. 

z SĄDU WOJSKOWEGO 27 bm, roz- 
poczęła się przed sądem wojskowym roz- 
prawa która swego czasu głośnem echem 
odbiła się w sferach sądow, Lwowa i Sta. 
nisławowa, Mianowicie swego osasu odpo- 
wiądał przed sądem Wojskowym we Lwo- 
wie Tomasz Rupa,sierzant 26 pp, ze Lwo. 
wa, oskarżony 0 zastrzelenie swej narze. 
czonzj śp, Eleonory Niedzielskiej. W wy: 
niku rozprawy został Rupa skazany na 
dożywotnie więzienie, oraz pozbawiony 
praw obywatelskich i honorowych. Karę 
w drodze łaski zamieniono Rupie na 8 lat 
więzienia, 

Ponieważ Sąd Najwyższy uwzględnił 
wniesione zażałenie nieważności i uchylił 
wyrok pierwszej instancji, odbywa się 
obecni3 ponowna rozprawa przed sądera 
wojskowym w Stanisławowie. 

Już w pierwszym dniu rozprawy na 
wniosek prokuratora przewodniczący u- 
rządził tajność rozprawy ku wielkiemu 
niezadowoleniu „płci pięknej". Proces 
potrwa do soboty, w którym to dniu za. 
padnie prawdopodobnie wyrok, 

NOWORREOWANA IZBA SKARBOWA 
w Stanisławowie nie obejmuje swą dzia- 
lalnością powiatów: Buczackiego, Czort. 
kowskiego i Zaleszczyckiego, które należą 
do Izby Skarbowej we Lwowie, Poniaważ 
mieszkańcom wspomnianych powiatów 
jest znacznie bliżej do Stanisławowa niż 
do Lwowa, przeto zwrócili się do komp." 
tentnych władz z prośbą o włączenie ich 
spraw do Izby Skarbowej w Stanisławowie, 

Prośba ta zdaja się jednak nie zosta. 
nie uwzględniona ponieważ zasięg dzia- 
łalności Izby Skarbowej w Stanisławowie 
został już dokładnie określony. 


HANKA ORDONÓWNA W STANISŁA. 

WOWIE: Niezrównana pieśniarka polska 
znana doskonale ze swych krzacyj filmo- 
wych, oraz z płyt gramofonowych, po 
wielkich sukcesach artystycznych wystąp' 
z howym programem pieśni 3 grudnia w 
sali teatru im, Moniuszki, 
KOMUNIKAT TEATRU IM, MONIUSZKI 
W piątek 30 bm, ukaże się na scenie na- 
szego teatru długo oczskiwana komedja 
Devala „Towariszcz* z Ładosiówną Jeno: 
valem i Wasilewskim na azele, 


w dochodach budżztowych, Sspowodo- 
wanego klęską powodzi — 40.000 zł. 

Pwiat Przeworsk na zasilenie fundu- 
szów kasowych — 30.000 zł, 


KRONIKA KOŁOMYJSKA 


CHOCHIIK DRUKARSKI. W notatce o, 
procesie kukurydzianym chochiik drukar- 
dki spłatał nam filgla, zmiekształcając nez 
wisko p. prokuratora Wassermąnna, za co 
Go przepraszamy, (rk.) 


KRONIKA PRZEMYSKA 


ZAPROLTESTOWANE WYBORY, Socjas 
liści wnieśli obszerny protest przeciw wy- 
borom w IV okręgu, Najważniejszy Za» 
rzut idzie w tym kierunku że na aześcin 
unieważnionych później kartkach dvcydu* 
iących o mandacie PPS. dopisano sana- 
cyjnego kandydata ks, Biernata, Protest 
nie podaje kto i w jakiej sytuacji tego 
fałszerstwa się dopuścił. Obóz Narodowy 
ze spokojem patrzy na następstwa tego 
protestu, gdyż nawet w razie zarządize- 
nia ponownych trzecich(!) zkolel wybc- 
rów, narodowcy zdobędą napewno więcej 
jeszcza głosów, niż ostatnio. 

Jedno tylko wypada nam wyrazi: 
interesie normalnych stosunków w mie, 
ście życzenie, aby protest ten został jak 
æirychlej załatwiony gdyż niefortunns 
rządy komisarskie trwają już na rutuszu 
cały rok, 

Z2 ŻYCIA T, N. S., W. Przemyskie Ko- 
ło T. N. S. W, rozwija w dalszym chigu 
ożywioną działalność, Ostatnio w sali 
gimn. im. Słowackiego odbyło się liczna 
zebranie dyskusyjne z referatem dyr D: 
Olszawskiego zə Lwowa na- temat „Czy 
utrzyma maturę w gimnazjum?* W dy: 
skusji zabierali głos prof, SZczerbański ze 
Twowa, Smołka, Kaskowa, Jastrzębska, 
Persowski i in. przyczem wielkość o 
świadczyła się za utrzymaniem matury. 

Zkolei w sali Kasyma Oflcerskizgo u- 
rządziło T. N. S, W, interesujący wykład 
propagandowy prof, Wacława Wałka pl. 
„Łacina jako język międzynarodowy“ 
Prelekcje prof, Waika bogatą w materiał 
naukowy i ujątą w piękną formę styli- 
styczną, nagrodziła publiczność zasłużo. 
nemi aklaskami, 

PRZED TRYBUNAŁEM  SEDZIÓW 
PRZYSIĘGŁYCH W PRZEMYŚLU toczy 
się rozprawa przectw Antoniemu Pat- 
kowskiamu i Janowi Kaspryszymowi, o 
skarżonym o skrytobójcze morderstwo na 
osobie funkcjonarjusza P.K.P, Stanistawie 
Pietruniakowi w Chorośnicy, dokonane w 
nocy z 1 na 2? maja 1933 r. 

Pietruniak krytydzmej nocy wracał 2 
miesięczną pensją w towarzystwie nieja. 
kich Pudłowskich, którzy się z nim po- 
żəgnali na drodze. O 2-glej w nocy Żona 
zaniepokojona nieobecnością męża wy- 
szła ma drogę i tam zmalayła zimne zwło- 
ki śp. P. — Jako sprawców aresztowano 
Antoniego Pańkowskiego I Jana Kaspry- 
szyna, — Pierwsza rozprawa odbyła sią 
w grudniu 1933 roku, W toku rozprawy 
zgłosił się w charakterze świadka Raman 
Barabach i zeznał, że był  świadkiam 
zbrodni I że jej sprawcami sa: jego stry- 
jeczny brat Józef Barabach, Pańkowski I 
Kaspryszyn. 

Na drugiej rozprawie zapadł wyroh 
skazujący Pańkowskiego i Kaspryszvma.! 
na 10 lat więzienia, zaś Józefa Spr zj 


uwolniono. 
Najwyższy, aa 


ze. 


Na skutek kasacji 
zniósł oba wyroki i polecił fak. 
nie ponownej rozprawy 

Z Pańkowskim siedział w celi tia" 
riej miej. Żubczak, Miał wkrótce ukończyć 
karę i żali? się łe Pańkowskim, że jest 
bardzo biadny i że zginie z głodu gdy O- 
puści więzienie, Pańkowski zdradził Żub: 
czakowi, że na dziedzińcu jego domostwi 
ukrył kwotę 200 zł, Są to — jak twierdził 
— pieniądze zarobione przez niego w tar. 
taku. —Pańkowski polecił Żubczakowi 
by te pianiądze wykopał i zabrał sobie 
kilka złotych, resztę zaś miał przynieść 
pańkowskiemu do więzienia. ' 

Rozprawa potrwa kilka dni. Trybuna 
łowi przewodniczy wiceprezes S, O. Poe 
"e, oskarża prokurator dr. Mitana bro. 
nią dr, A Frim i adwokatka Mr, Rastów. 
ną, 
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Sobota Eligjusza 


PRZY PIECZENIU każda z pań prze- 
jęta jest aż nadto zrozumiałem życzzniem: 
oby się tylko placek udal. Eksperymento. 
wanie kosztownemi dodatkami byloby 
przecież lekkomyślnością i stratą czasu. 
Gospodyni zaś musi mieć pewność powo. 
dzenia w swej pracy, Otóż proszek do 
pieczenia Dr, Oetkera BACKIN zaoszczędzi 
paniom trudu i kłopotów: Od trzydziestu 
juz lat stosują go przy pieczeniu miljony 
gospodyń i cenią coraz więcej. Proszek 
nabyć można u swego dostawcy lub w 
każdym innym składzie kolonjalnym, (x) 


Gdzie i co kupię ?. 
WALICHIEWICZ Kopernika 2, SIODŁA, 
raprzęgi, kufry, torby, teczki, portmonet. 
ki, kagańce, baty, czapraki, koca na k3- 
tia. Rok założenia 1863, 


ONDULACJE wodne i trwałe oraz far" 

bewanie włesów wykenuje twórnia 

atelier fryzjerskie PURTZŁA Hotel 
George'a tel, 55-90, 


CHUSTECZKI 


damskie i męskie płócien. batyst. Inia- 
ne, jedwab. ostatnie noweści 


Józef Nowak „l. Mariacki 6 


REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI 3 

Czwartek 29, 11, g: 7.30  „Marchołt* 
Ceny zniżone, 

Piątək 30. 11. g, 7.30 „Rozkoszna dziew. 
ezyna“ Abon 9. Premjera. 

Sobota 1, 12, g. 7.30 „Rozkoszna dziew. 
czyna* Abon 9, 

Niedziela 2, 12. g. 330 „Cudza dziec. 
ko" g. 7.30 Rozkoszna dziewczyna‘, Ceny 
najniższe. 


Ponisdziałek 3, 12, 7.30  „Rozkoszna 
dziewczyna, 
PYJAMY FLANELOWE 


„dla pań i panów, gustowne i tanie rę- 
kawiezki szale wełn. i jedwabna 


Józef Nowak pl. Marjacki 6 


SWETERY === 


ciepła bielizna, krawaty, kapelusze po 
oai acc e R. MOKRZYCKI 
Lwów, Rutowskiage 2 


wawa i 


-FUTRA 


newe damskie i mę- 
skie, oraz wszelkie przeróbki według najs 
nawszych żurnali wykonuje tanio I solidnie 
Magazyn i Pracownia Futer Aleksnndra 
Wróbla Lwów, Halicka 20 tel, 57-04, 1175 


1124 l 
= TE 


TEATR KUZMAJITGSCI 


Czwartek 29. 11, g. 7.30 „Towariszcz" 
Ceny zniżone. 

Piątek 30: 11, g. 7.30 
przymusowym, 

Svbota 1. 12, g. 7.30 Igraszki muzycz- 
ko. Abon 10, Premjera, 

Niedziela 2 12 g. 3.30 Gdybym checia. 
ła, Ceny najniższe, g. 7,30 Pod zarządem 
przymusowym, 

Poniedziałek 3. 12, g. 7.30 Teatr ukraiń. 


ski. 
FUTRA —— 


damskie, męskie, przerabia, medernizuje, 
najnowsze modele, wykonuje najstaraniej, 
pracownia Władysława LIGN 


RA 
Lwów, | ochapowskiegę 3. 1177 
REPERTUAR KINOTEATRÓW 


APOLLO: „Nędznicy”* i „Paryż w ogniu“, 
(Dwie serje razem). 
ATLANTIC: , Maskarada”, 


Pod zarządam 


COLOSEUM: Film „Sherlok Holmes“ re-. 


wja „Madryt walazy“', 
CASINO: Szpieg Nr, 13 z Gary Cooperem, 
CHIMERA: „Shirley Temple“ 
GRAŻYNA: „Niewidzialny człowiek“ oraz 
„Kocha, lubi, szanuje“. 
„KOPERNIK“: , Wiosenna parada“. 
MARYSIEŃKA: „I cóż dalej, szary czło- 
wieku“ oraz rewja. 
'MUZA: .,Zaladwie wczoraj 
PALACE: „Pieśń zdobywa świat”, Józef 
Schmidt: 
PAN: ,Hamdlarze żywym towarem“ oraz 
Vlasta Burjan, 
PASAŻ: „Tajemnica zamkniętego kufra“ 
-mrz ramia,” i 


| Kronika Iwowska 


Koedukacja w pociągach kolejowych 


(a) Zachowanie się młodzieży szkol- 
nej, dojeżdżającej do tutejszych 'zakła- 
dów naukowych, pozostawia w ostat- 
nich czasach wiele do życzenia. W cza- 
szę Jazdy wałęsają się chłopcy i dziewczę- 
ta po całym pociągu, w poszukiwaniu 
za pustym przedziałem, który wnet sta- 
je się pożądanzm schronieniem miesza- 
nego towarzystwa. Odbywając codzien- 
nie drogę w jednym i drugim kierunku 
znają się doskonale chłopcy i dziewczę- 
ta, chociaż uczęszczają do różnych za- 
kładów. Nie krępują się żadnym intru- 
zem, który śmie zająć misisce w prze- 
dziale i odrazu, zanien jeszcze koła ru- 
szą, rozpoczyna się swobodna pogadan- 
ka najpierw na temat szkoły i nauczy- 
cielstwa, — „nicowanego* na wszystkia 
strony, — potem szybko rozmowa zba- 
cza na inne tematy, które zamiast ru- 
imieficem zapłonić młode twarze i wy» 
wołać sprzeciwy, ku ogólnemu zado- 
woleniu roztrzmiewają po przedziale. 
Nierzadko rozl:gają się irywolne pio- 
senki kabaretowe. 

I rzecz charakterystyczna, iż — wed- 
ług naszych iniormacyj — tym elemen- 
tem demoralizacyinym  są.. niektóre 
uczenice szkół Średnich. 

Mi:liśmy tego przykład w ubiegły 
wtorek przed odjazdem pociągu sam- 
borskiego, który halę dworca opuszcza 


EET) 


Piątek 30. XI. 1934 gGeciz. 


o godz. 2 min. 5 Na korytarzu II kl. 
dwie uczenice w bereęcikach z odznaka- 
mi szkoły Średniej, lzcz nie wiedzieć 
czy z głmnazjum czy z dozasajączgo 
seminarium, albowiem „numerki“ za- 
kładu, zazwyczaj w myśl przepisów 
szkolnych widoczne na rękawach. po 
wyjściu uczenic zę szkoły znikły w kie- 
szeniach płaszczy, Nie były bowiem za- 
pewne przyszyte do rękawów, ale przy- 
twierdzone tasł:smką lub szpileczkami. 

Obie panienki, w wieku może 16—17 
lat zachowywały się wprost w tak skan- 
daliczny sposób, iż wywoływały duży 
niesmak wśród osób starszych. Wnet 
okazało się, co było tegp powodem. Oto 
na najbliższym torze w prostej linii stał 
pociąg stryjski, a w oknach wago- 
nu II kl. dwaj młodzieńcy stanowili cel 
ataków mało skromnych panienek. Ot- 
wieranie okien, lotne słówka, nawet 
gesty, a wewnątrz korytarza Śmiechy, 
takis jakieś niesamowite, iż obecny obok 
wagonu jeden ze znanych lekarzy lwow- 

skich głośno powiedział: „Ciekaw 
jestem do jakiego zakładu uczęszczają 
takie rozwydrzone uczenice?!" 

Czas byłby tej demoralizacji młodzie- 
ży położyć kres! Ponoć były kiedyś 
specjalne konferencja w kuratorium, or- 
ganizowano jakieś dyżury po dworcach.. 


LOK 


13 


"myję ił 


odbędzie się w sali Czytelni 


Akademickiej Lwów, Łozińskiego 7 Zebranie Plenarne Młodzieży Wszechpolskiej 
z ref. Ks. Prof. Aleksego Klawka p. t. „Nasz stosunek do starego 
testamentu". 

E ZPEMI ODJ TOWSTEK | HEIGL URU ONZ UESAC NOZ 


Zdarzenia I wypadki ; 


(a) NAGŁY SKON NA DWORCU 
GLÓWNYM. Na peronie tego dworca 
zmarła %vczoraj nagle Tekla Szczur, za- 
mieszkała w Kruszeln'icy, w pow. stryj- 
skim. Wymienicna powracałe ze Szpi- 
tala powszechnego, gdzie leczyła się na 
chonobę raka. Lekarz dzielnicowy, po 
stwierdzeniu śmierci, polecił zwłoki od- 
stawić do Instytutu Medycyny Sądowej. 

(a) PRZYTRZYMANIE ULICZNEGO 
RABUSIA. Na gorącym uczynku wy- 
rwania torebki z rąk kupcowei, Anny 
Fhre, przytrzymany został na ul. Alem- 
beków niejaki Dymitr Dziuban, notowa- 
ny torebkarz. 

OSTRZEŻENIE PRZED OSZUSTAMI, 
Stwierdzonem zostalo, że w handlu po- 


RAJ: Czy Lucyna to dziewczyna?,, 

STYLOWY: „Co mój mąż robi w nocy“ 
oraz rewja. 

SWIT: „Zakazana melodja“ z Jose Moj c% 
i „Biały ślad“. 

WANDA: Prokurator Alicja Horn“ i Teo- 
dozja Szwastopol: l 


KOMUNIKATY TEATRÓW MIEJSKICH 


TEATR WIELKI daje dziś o godz 7.30 
wieczorem premjere zdawna oczekiwanej 
muzycznej komedji Ralfa Benatzky'ego 
„Rozkoszna dziewczyna”: Urocze melodj? 
oraz pełna humoru akcja stanowią nie. 
zwalczone atuty tej sztuki którą napewno 
przyjmie z zachwytem cały muzykalny. 
Lwów, „Rozkoszna dziewożyna* stanowi 
oddawna sukces wszystkich taatrów za- 
granicznych i polskich, uzyskując wszę- 


kąinym ukazały się liczne falsyfikaty prac 
malarskich znanej artystki, Bronislawy 
Rychter.Janowskiej, (Kraków, ul. Duna- 
jewskiego 1), Oszuści ścigani są na drodz3 
policyjnej i sądowej. 


Trup dziecka na torze 
kolejowym 


(a) Na szkarpie przy torze  kolejo- 
wym na linji Lwów — Stryj na terenie 
gminy Glinna znaleziono wczoraj zwło* 
ki dziecka płci męskiej, liczącego kilka 
dni. Zwłoki noworodka owinięte były w 
Iniane płótno i szary papier, przyczetn 
zauważono brak jednej nóżki odgryzio- 
nej prawdopodobnie przez psa. 

Pewne oznaki wskazują że zwłoki 
wyrzucone zostały na szkarp z okna 
przejeżdżeąącego wagonu kolejowego. 


Pan „prezes“ za kratkami 
(a) Głośnym był przed kilku 


| 


laty 


' na lwowskim bruku niejaki Antoni Ma- 


szczak, em. urzędnik skarbowy, które- 
go „społeczna“ akcja zaprowadziła na 
ławę oskarżonych, gdzie w uznaniu 
jej otrzymał 7 miesięcy więzienia. 
Przed wyrokiem umknął Maszczak do 
Gdańska, gdzie doczekał się amnestji, 
poczem powrócił do kraju i tu osiadłszy 
w Samborze u em. naucz, Filipczaka 
począł w dalszym ciągu kontynuować 
swą działalność, zawiązując jakąś nieu- 
chwytną organizację właścicieli długów 
przedwojennych. 

Gdy teren prowincjonalny nie zda- 
wał się sprzyjać tej działalności, Masz- 


dzie rekordową liczbę przedstawień, Reży.-—-czak przeniósł się do Lwowa, gdzie 


serja W, Radulskiego, kierownictwo mu. 
zycwne J. Mund tańce układu Maryny 
Broniewskizj, dekoracje O, Rex; w rolaca 
głównych pp. Bonadka, Bohdańska, Matu- 
siakówna, oraz pp: Kański Krzemieński, 
Machalski, Składanek, Śliwiński, Ptasz. 
kiewicz Tatarkiewicz, Więckowski i I, 
jutro „Rozkoszna dziewczyna”. 

TEATR ROZMAITOŚCI gra dziś arcy- 
zabawną farsę Arnolda i Bacha „Pod za- 
rządem przymusowym“, 

Jutro premjera sztuki Ronalda Macken. 
zia „Igraszki muzyczne“. — „Najlepsza 
pierwsza Sztuka od lat czterdziestu“ — 
jak o niej pisał jeden z najznakomitszych 
krytyków angielskich, stawiając Ronalda 
Mackenzie. nawet ponad Shaw'a, Niama 
w tem zupełnie przesady, Dla Lwowa 'jest 
to sztuka tembardziej interesująca, ża 
rzecz dzieje się w Małopolsce, w środo- 
wisku nafciarzy z zagłębia Borysławskia. 
go: W rolach głównych wystąpią: pr. 
Dziewońska Krzywieka, Malanowicz, Ni: 
czewska, oraz pp. Brochwicz, Guttner, 
Jaśkiewicz, Strachocki, Rażyserja Br. Dą. 


wa browskiecn, dekoracio Wł, Daszewskiecn./ 


wczoraj został aresztowany pod zarzu: 
tem wydawania pism bez zezwolenia 
władz i wyłudzenia pieniędzy od wła- 
ścicieli długów przedwojennych. 


Kurs pożarniczy 


W dniach 20—23 listopada br. stara. 
niem Okręgu Woj. Straży Pożarnych zo. 
stał przeprowadzony we Lwowie kurs ob. 
sługi sikawek motorowych, Kurs prza, 
słuchało 65 słuchaczy przyczem 27 było 
delegowanych przez powiatowe oddziały 
z terenu całego województwa, pozostali 
zaś ze straży zawodowsj we Lwowie. 

28-80 odbył się egzamin po tó- 
rym członek Zarządu Woj, p. Roman 
Frankowski, radca woj. imieniem Zarzą- 
du Okręgu wygłosił okolicznościowe 
przemówienie, a następnie wręczył Świa- 
dectwa ukończenia kursu, Należy zazna. 
czyć, ż3 był to pierwszy kurs mechani- 
ków pożarniczych na terenie tut. woje- 
wćdztwa, # * f 


remm _I 


Nr. 330 


NIEBYWAŁY SUKCES WYSTAWY, 
„LWÓW DAWNY I DZISIEJSZY 
W GRAFICE I FOTOGRAFICE“, 


Otwarta w Salonach Tow. Przył. 
Sztur Piękn, (gmach Muzeum Przem., 
wejście od ul. Dzieduszyckich 1) wysta- 
wa pod tym tytułem cisszy się nieby= 
wałą frekwencją, gdyż zwiedziło ją do- 
tąd parę tysięcy osób. Wszystkie zakła- 
dy naukowe zorganizowały wycieczki 
zbiorows młodzieży szkolnej. Sukces 
odniesiono także į w sprzedaży. Muze- 
um mn, Lwowa zakupiło serję p. Krato- 
chwilowej „Lwowskie kramy*, p. No- 
wotnowa sprzedała cykl „Rynek lwow- 
ski“ i w. i Wystawa ta potrwa tylko do 
4 grudnia br. włącznie. Otwartą Jest co- 
dziennie od 9 do 15-ej. 

W dniu 8. 12. br. nastąpi otwarcie 
wystawy gwiazdkowej, połączonej z li- 
cytacją i losowaniem dzizł sztuki mię- 
dzy członków Tow. Ze zbiorowemi wy- 
stawami wystąpią Związek grafików 
lwowskich, pp. Hausnerowa i Nowotno- 
wa. Ponadto 30 artystów lwowskich i 
zamiejscowych weźmie udział w tej no- 
wej imprezie. Wycieczki zbiorowe ko- 


rzystają ze znacznych ulg. ` 


męskie, damskie 
wykwintnie wyko- 
nuje, modernizuje 


SCHURER 


Firma chrześcijańska 
Lwów, Senatorska Ila 
862 tel. 69-56 


Zebrania towarzystw 
i organizacyj 


— piątek, 30 bm, godz, 19. w pracowni 
rękopiśmiennej Bibljoteki Uniw. gdbędzie 
się zebranie Koła Zw. Bibljotekarzy z re- 
feratem Dr, E. Gaberle: „Trzeci polski 
egzemplarzy, bibljoteczny*. | 

— W piątek 30 bm, g. 19, w pracowni 
Kopernika (nowy gmach U.J.K.) trzeci z 
cyklu wykład Prof, Dr. Ir Halbana: „Ne- 
opoganizm!* * 

— W sobotę, 1 grudnia, godz, 19, w gali 
XVI (nowy gmach UJK,) staraniem Lw, 
Tow, Prehistorycznego odczyt p. t. „Mu 
zea sowieckie" wygłosi Dr K, Majewski, 

— W niedzielę, 2 grudnia, godz. 12.ta 
w salonach Wystawy „Lwów dawny i 
dzisiajszy* Muzeum Przem, AT Dziedu- 
szyckich 1-) staraniem Poł. Tow, Krajo- 
znawczego Odczyt: Próba rekonstrukcii 
dawnego Lwowa na tle wystawy" wygło. 
si inż, arch, Janusz Witwicki, twćrca pa- 
noramy: plastycznej Lwowa, 

KOMUNIKATY =n) 

NARODOWA ORGANIZACJA KOBIEŃ 
(ul, Klonowicza 1, 7. zaprasza wszystkie 
swoja Członkinie i Sympatyczki na Her. 
batkę dyskusyjną która odbędzie się 1-vo 
grudnia o godz. 6, wiecz, Referat pt. „Mo* 
je wspomnienia z pobytu w Anglji* wy. 
głosi p. Dr, W, Styś, 

SKARBONKI NA PÓŁKOLONJE WA- 
KACYJNE dla zruszczonej polskiej dziat- 
wy wiejskiej w Małopolsca Wschodniej, 
wydaje biuro Narodowej Oorganizacji Ko. 
biet, ul  Klonowicza 1. 7. codziennie od 
godz: 5—7 z wyjątkiem niedziel t świąt. 

STARANIEM LIGI POLSKO.JUGOSŁO- 
WIAŃSKIEJ WE LWOWIE odbędzie sią 
w sobotę 1 grudnia br o godz. 19-tej w 
sali Ratuszowej Uroczysta Akademja z o- 
kazji Święta Narodowego Królestwa Jugo. 
sławji, poświęcona uczczeniu pamięci bo- 
hatarskiego Króla Aleksandra I Zjedno- 
czyciela, Na uroczystość tę Liga zaprasza 
serdecznie wszystkich swych członków 
oraz svmnatylków, 

STARANIEM TOW, PRZYJACIÓŁ WY. 
DZIAŁU SZTUK ZDOBNICZYCH I PRZE: 
MYSŁU ART, pod protektoratem p. Kuras 
torowej Gadomskiej została otwarta Wy, 
ctawa Gwiazdkowa Přao Absolwentów 
W, S. Z. i P. A, w budynku Państw, Szko: 
ły Technicznej, ul, Snopkowska 47, II p, 
(dojazd tramwajem nr. 2). 

Wystawa trwać będzie od 1 do 10 gru- 
dnia włądznie (otwarta codz, od 10 do 19), 
Na Wystawie są do nabycia: Kilimy ba. 
tiki, lalki, zwierzątka i poduszki dekora: 
cyjne, ozdoby na choinkę, rzeźby dekori- 
cyjne grafika, szkice malarskie i inne 
przedmioty. ozdabiające wnętrze. Wysoki 
Poziom i najniższe ceny powinny być za_ 
cheta. dla. Puhliczności. 

„WEZWANIE DO WALKI Z: GRUŹLI, 
CĄ* O gruźlicy jednej z plag wielkień 
zbiorowisk ludinkich, mówić będzie przed 
mikrofonem rozgłośnt lwowskiej, dziś w 


h 
ńlLpiatek. o godz. 17.50 dr, Euzeniusz D'A- 


~ późmieł_ stwierdzono, zwłoki 


Nr, 3280 


| zk o N O T 
| Rronika krakowska 


ski. W odczycie swym, wygłoszonym £ 0- 
kazj! miesiąca przeciwgruźliczego przed. 
stawi prelegent etapy walki z tą OC 
chorobą na ternie naszego miasta i ca- 
łego kraju, oraz wynik, jaki w tym kie. 
runku dotychczas dało się osiągnąć, 

„O POLEMIKACH W LITERATURZE". 
Znany pisarz Andrzej Rybicki, przzdstawi 
radjosłuchaczom w piątek, o godz, 18.05 
aktualną dziś sprawę polemiki tocząc", 
się dokoła szeregu kwestyj z dziedziny 
naszego życia literackiago i artystycznego, 

PRZED „RORATAMI*, Miłośnicy za- 
baw tanacznych pośpieszą tłumnie na 
„ostatki przedadwentowe* do sali posej. 
mowej gmachu Skarbka, pl. Krakowski 12, 
w sobote dnia 1 grudnia 1934. Począten 
w 21_szej, 

; i =" | z 


Jeszcze o „nowej ofensywie 
„Ukraińców* na Lwów 


(Fi.) Onegdaj zamieściliśmy na 
podstawie $ 19 ust. pras, sprostowanie 
nadesłans nam przez zarząd „Własna 
Chata“, 

Należy wyjaśnić, że wspomniany 
Incyaent, który był przedmiotem spro- 
stowania, miał istotnie miejsce w tym 
czasie, kiedy domy „.Własnej Chaty” 
były zaledwie w części wykończone. 
Różnica polega tylko w tem, ża żąda” 
nis przedłożenia metryki wychodziło 
nie ze strony zarządu „Własnej Cha” 
y“ jako takiej, lecz poszczególnych 
właścicieli mieszkań (domów). jako u- 
działowców tejże spółdzielni. 

Co do dalszej części sprostowania 
zaznaczamy, że nie kwestjonowaliśmy 
wcale jakoby dziś „Własna Chata“ 
wymajmowała mieszkania madal tylko 
„swoim, Stosunki mieszkaniowe we 
Lwowie zmieniły slę od tego czasu 
bardzo, a podaż wolnych mieszkań 
przewyższa znacznie ich popyt. 

Gdyby przeto „Własna Chata“ rer 
fiektowała tylko na „swoich“, miesz- 
kania te spewnością stałyby do dziś 
dula pustką, s 

Zresztą „ukraińska“ strategja ofen- 
zywna ma Lwów polega właśnie na 
zdobyciu za pośrednictwem Polaków 
i ich pieniędzy jak największej ilości 
placówek gospodarczych, co pociąga 
za sobą rozszerzenie j ugrutowanie 
„ukralńskisgo* stanu posiadania we 
Lwowie. 1 

Ostatnio Jesteśmy Świadkami po" 
wstawania nowych skiepów  „ukraińs- 
kich“. subsydjowanych przez „Zemel- 
ryj Bank“, np, Skład obuwia w rynku 
„Takt“ skład opału na Łyczakowie 
Tytan“ perfumenji „Lotos“ przy ul. 
Syksłuskiej itd. Coraz częścisj widnie- 
ją szyldy z napisami . Robitnia obuwia“ 
i inne. Czy gdyby nie klientela polska, 
sklepy te moglyby istnieć? 

Dotychczas mamy we Lwowie po- 
rad 1000 rzemieślników „ukraińskich“. 
Fonad 200 samych tylko szewców, jak 
donosi ruski tygodnik ,„Batkiwszczyna'* 
— ma swe pracownie we Lwowie, a 
klientela ich, to przeważnie „cudża* 
t. Polacy (bo żydzi popierają swoich). 
To samo pismo donosi. żs „konieczny 
jest jeszcze przypływ nowych sił ze 
wsi, by postępowo obsadzać  rzemieśl- 
nicze tachy, zwiększać kadry ekono- 
miczne niezależnych ludzi w miastach 
l temsamem postępowo zwiększać pro- 
ceat ukraliców po miastach". 


Z SĄDU LWOWSKIEGO 


Jak urzędował gródecki 
poborca podatkowy 


(s) Stanął wczoraj przed trybimałem 
karnym, któremu przewodniczył r. Mi- 
chale, poborca podatkowy z Gródka 
Jagiellońskiego niejaki Stanisław Sołoch 
oskarżony © to, że w czerwcu i lipcu 
br. w Mszanie i Stiawczanach pobrał od 
chłopów podatek wy sumie ponad 800 
zł i miast odprowadzić tę kwotę do U- 
rzędu Skarbowego zużył ją dla włas- 
nych celów. Na rozprawie tłumaczył 
się oskarżony, że pieniądze wydał na 
chorobę żony. Trybunał skazał Soło- 
cha na 1 i pół roku więzienia. 

Oskarżał prok. dr. Krajewski. 


Dr. Schwleger, jego pomocnik 
Schlag i ich ofiary 


(s) Pod koniec marca 1933 r. w ko- 
tlinie leśnej niejakiego Aleksandra Ha- 
pały w Starem Siole, w oddaleniu o- 
koło 2 km. od stacji znaleziono. jak 
Heleny 


„KURJER* z dnia 30 30 listopada 1934 mmm. 1934 


Echa głośnej katastrofy krzeszowitkiej 


Prokuratura krakowska doręczyła 
akt oskarżenia wszystkim osobom, któ- 
re spowodowały głośną w całym kraju 
katastrofę krzeszowkką we wrześniu 
b. r. Są oni oskarżeni o występek z art. 
230 i 231 za co grozi im kara więzienia 
do 7 i pół roku. Rozprawa odbędzie się 
prawdopodobnie jeszcze przed świętami 
Bożego Narodzenia. Jeden iz oskarżo- 
nych, mianowicie Gabryel Nieć, dyżurny 
ruchu w Krzeszowicach, został wypusz* 


czony z aresztu śledczego na wolną St0- 
pe. Również co do dalszych oskarżo- 
nych ma być uchylony areszt Śledczy 
tak, że będą oni najprawdopodobniej od- 
powiadali z wolnej stopy. Rozprawę bę: 
dzie prowadził wiceprezes Sądu okrę- 
gowego karnego, dr. Krupiński. Na wnio- 
sek prokuratora powołano do -rozprawy 
w charakterze biegłych 7 funkcjonarju- 
szy z Ministerstwa Komunikacii i Dy- 
rekcji Kolejowej w Krakowie. 


Bekoniarnia krakowska nieczynna od 2-6 tygodni 


Bekoniarnia krakowska Jest nizczyn= 
na już od dwóch tygodni z powodu per- 
traktacyj, jakie się toczą między właś- 
cicielami bekoniarni a gminą m. Krako- 
wa co do wysokości czynszu za zabudo= 
wania misjskie zajmowane przez fabrykę 
bekonów. Przed kilku laty była ona pro- 
wadzona w zarządzie miasta, jednak 
wobec niedoboru finansowago gmina wy 
dzierżawiłą obszerne zabudowania w 
obiektach rzeźni misiskiej prywatnym 
przedsiębiorcom na prowadzenie Beko- 
niarni a to Gawlikowi z Krakowa. Kaza- 
ny z Mielca i Skowrona z Tarnobrzegu. 

Pierwotnie czynsz dzierżawny wy- 
nosił 170.000 zł. rocznie; później w mia- 
rę ograniczania kontyngentu importowe- 
go bzkonów obniżono do 70.000 zł. rocz- 
nte przy zastosowaniu szeregu ulg. W 
listopadzie b. r. skończył się termin 
dzierżawy wobec czego gmina m. Kra- 
kowa przystąpiła do odnowienia kon 
traktu z właścicielami bekoniarni żąda- 
lac 150.000 zł. rocznie, Ponieważ odmó- 


wili oni zapłaty wyłonił się dylemat: 
albo przyjąć warunki gminy, która po- 
dobno decyduje się obniżyć swoja żąda- 
nia do 100.000 zł. albo zfuzionować się 
z bekoniarniami w Tarnowie względnie 
w Tarnobrzegu. 

Najbliższe dni ostatecznie wyjaśnią 
sprawę. Zaznaczyć należy, że bekoniar- 
nia krakowska jest jedną z największych 
na terenie Polski a urządzenia technicz- 
ne jakiemi rozporządza pozwalają na pro 
dukcię aż dwóch tysięcy bekonów ty- 
godniowo, W początkach istnienia pro- 
dukcia utrzymywała się w tych grani- 
cach, jednak później wobsc ograniczeń 
przywozowych wprowadzonych przez 
Anglię ulegała systematycznemu zmnizi- 
szenui, aż doszła ostatnio zaledwie do 
350 sztuk tygodniowo. Z istnieniem be- 
kon*arni wiąże się los kilku sklepów be- 
konowych w Krakowe, handluiących 
mięsem ze sztuk nie odpowiadających 
przepisom handlu bekonowega. 
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Kindratowej mieszkanki Chimiakówki. 
Zwłoki, przykryte zęstą warstwą śnie- 
gu długo otoczone były tajemnicą. 
Tymczasem na parę dni przedtem, 
ściśle w nocy z 23—24 marca 1933, w 
pociagu zdążającym iz Persenkówki do 
Stanisława dwoje pasażerów a miano- 
wicie: Abraham Naftali Schlag z Ja- 
giellnicy ad Czortków i jego towa- 
warzyszka Gittla Diamand podnieśli a- 
larm, że współjadąca z nimi jakaś ko- 
bieta, za którą Schlag jest odpowie- 
dzialny znikła z pociągu. Władze ko- 
leiowe rozpoczęły poszukiwania — nie- 
stety nic nie wskazywało na to jakoby 
taki wypadek miał jstotnie miejsce. 


Śledztwa połączyło oba powyżej na- 
prowadzone fakty, a po nitce kroki 
władz podeszły pod drzwi dra Juljnsza 
Schwiegera, zamieszkałego we Lwo- 
wie przy ul. Sobieskiego 9, z zawodu 
lekarza - ginekologa. W dalszym noz- 
woju śledztwa wyszło na jaw, a «o po- 
daliśmy swego czasu szczegółowo, że 
śp. Kindratowa była na kilka dni przed 
śmiercią pacjentką dra Schwiegera i 
że po zabiegu ginekologicznym opuści- 
ła w stanie groźnym pewne przy ul. 
Głębokiei pod opieką dra Schwiegera 
znajdujące się mieszkanie i zkolei zna- 
leziona została w  zaspach Śnieżnych 
pod Starem Siołem. Nie będziemy roz- 
wijać dalszych wyników śledztwa. Dnia 
3 grudnia nozpoczyna się przed ławą 
przysięgłych kilkudniowy proces prze- 
ciw: dr. Juljuszowi Schwiegenowi i je- 
go pomocnikowi Abrahamowi  Naftale- 
mu Schlagowi, z zawodu pośrednikowi 
handlowemu. 

Ale p. dr. Schwieger nie będzie od- 
powiadał tylko za swą „operację“ i 
związane z nią następstwa i towarzy- 
szące jej okoliczności na osobie Kin- 
dratowej ale przed sądem przesunąć się 
ma kilkadziesiąt ofiar — kobiet, któ- 
rym p. dr. Schwieger ułatwił przekte- 
ślenie ich praw macierzyństwa. 

Nic dziwnego przeto, że proces ten, 
któremu przewodniczyć będzie r. Gą- 
siorowski, a który wyznaczony został 
na 3—10 grudnia w kołach lekarskich, 
prawniczych, a wreszcie w szerokich 


budzi 


kołach żądnych sensacji 
miałe zainteresowanie. Oskarżać będzie 
prok. dr. Rossowski. 
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Z SALI ODCZYTOWEJ 


Odczyt o Conradzie 


W środę 28 bm. o godz. 18-iej od- 
był się w Collegium Mąximum Uniwer- 
sytetu J. K. odczyt prof. Romana Dy- 
boskiego z Krakowa o Józefie Conra- 
dzie. Znakomity anglista opowiedział 
Życie powieściopisarza z szeregiem ma- 
ło znanych szczegółów, poświęcając 
najwięcej uwagi młodości i przełomowi 
w Życiu Conrada, później jego stosun- 
kowi do Polski. Przy obrazie twórczo- 
ści, której żywiołowy charakter pod- 
kreślił prelegent zrobił on kilka wnik- 
liwych uwag. Nie morze było wielkiem 
ukochaniem Conrada, lecz walka z mo- 
rzem, jako z opornym żywiołem, oraz 
jej narzędzie į symbol — okręt. Z ma- 
rynarskiego okresu w życiu Conrada 
zrodzi? się i schemat jego powieści — 
jednostka pośród wrogiego żywiołu 
(którym bywają także odmienni spo- 
sobem myślenia ludzie). Jeżeli roman- 
tyzm Conrada jest polski, to wielki pi- 
sarz miał już z natury także pewne 
pierwiastki angielskie. przedewszyst- 
kiem powściągliwość w wypowiadaniu 
swych uczuć. 

Oto parę myśli z obszernego i zna- 
komicie opracowanego odczytu. które- 
go nie mogę streszczać szczegółowo. 
Wystarczy dodać, że prof. Dyboski u- 
ważą sławę Conrada i jego stanowisko 
w literaturze angielskiej dziś, w dzie- 
sięć lat po jego zgonie, za ustalone. 
Widzi w nim najwybitniejszą postać w 
powieści powiktorjańskiej, co do czego 
możnaby mieć pewne zastrzeżenia, 
Traktuje ze zdrowym krytycyzmem 
próby przedstawienia Conrada jako 
polskiego pisarza, który używał obce- 
go języka. 

Odczyt zgromadził szereg osób z 
literackiego i naukowego Świata nasze- 
go miasta, a nagrodą prelegenta były 
długoirwałe, serdeczne oklaski. 

W. T. 
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SPRAWCY WŁAMANIA DO KASY 
SKARBOWEJ PRZED SĄDEM 

Przed sądem okręgowym w Krako« 
wie stawali wczoraj Ludwik Suder oraz 
Maria Sasin za usiłowane włamanie do 
Kasy Skarbowej, mieszazącej się w 
gmachu sądu grodzkiego w Podgórzu. 
Dostali się oni do wnętrza gmachu po 
wycięciu żelaznej kraty w oknie, a na- 
stępnie w drzwiach pancernych wywier- 
cili otwór, starając się go rozszerzyć 
rakiem. Kiedy usiłowania te spełzły na 
niczem, opuścili lokal sądowy, niczego 
nie zabierając. Wyrok zapadnie dzisiaj 
wieczór. 


W 27 ROCZNICĘ ŚMIERCI STANI- 
SŁAWA WYSPIAŃSKIEGO odbyło się 
wczoraj w kościele OO. Paulinów na 
Skałce w krypcie zasłużonych nabożeń- 
stwo żałobne za duszę twórcy „Wese- 
la“, W nabożeństwie wzięli udział poza 
rodziną Wysniańskieso przedstawiciele 
władz państwowych, samorządowych 
oraz organizacyj kulturalnych i arty- 
stycznych. 


REPERTUAR TEATRU 
IM, J. SŁOWACKIEGO 


piątek, 30. 11. „Człowiek, który nie pije", 
REPERTUAR KINOTEATRÓW, 


ADRIA: Eskimo“. 

APOLLO: „Melodje cygańskie", 
ATLANTIC: , „Nana“, 

BAGATELA: Obiad o 8-ej“ i rewia. 
DOM ŻOŁNIERZA: „Głos pustyni", 
PROMIEŃ: „Moje marzenie to ty“ i 


„Carioca*, 
SŁONKO: „Zabawka'* 
SZTUKA: „Koci pazur% 


ŚWIT: „Buster rozdaje "miljonyś, 

UCIECHA: „Miraże szczęścia”, 

WANDA: „Taniec miłości“ 

ZORZA: „Trzech djabłów z Matłler. 
horn.'* 


KOMUNIKATY 

Z TEATRU IM. J, SŁOWACKIEGO, 
Dziś w piątek, po cenach najniższych, ko- 
medja Rapackiego „Człowiek który mie 
i eS. 

ý i próbach pod kizrunkiem reż: K. Wyr- 
wicz-Wicnrowskiego nowość repertuaru 
wiedeńskiego, komedja W, Lichtenberga 
p. t „Mecz małżeński“, grana obecnie 
z powodzaniem w teatrze warszawskim 
„Ateneum“, 

CHRYSTUS W EWANGELJI. Od- 
czyt pod tym tytułem wygłosi ks. prof. 
dr. Archutowski dziekan wydziału teo- 
logicznego Uniw. Jag. dziś w piątek o 
godz. 8 wieczór w lokalu Narodowej 
Organizacji Kobiet, Rynek Gł. 6. 
"Do" PW EE 

"Wiadomości sportowe 


DOTYCHCZASOWI MISTRZOWIE 
POLSKI W PIŁCE NOŻNEJ 


Pierwsze zawody piłkarskie o m! 
strzostwo Polski rozegrane zostały w 
1921 roku. Mistrzostwo zdobyła wów: 
czas Cracovia, W następnych latach na 
pierwsze miejsce wysuwa się zdecydo* 
wanie lwowska Pogoń. Dzierży ona ty 
tuł mistrza Polski bez przerwy w latach 
1922—-1923—1024—1925 i 1926. W 1927 r. 
mistrzem zostaje Wisła, która zaszczyt. 
ny ten tytuł zatrzymuje również į na rok 
1028. W r. 1929 tytuł mistrza wędruje 
do Poznania; zdobywa go 1l-ka Warty. 
W 1930 roku tytuł mistrza wraca do 
Cracovii. W r. 1931 mistrzem zostaje 
Garbarnia. W r. 1932 poraz trzeci tytuł 
mistrzowski znajduje się w rękach Cra- 
covii. W ostatnich dwuch latach (1933— 
1934) mistrzem Polski jest Śląski Ruch. 

Przez 15 lat istnienia polskiego Zw. 
Piłki Nożnej rozegrano 14 razy zawo: 
dy o mistrzostwo Polski. Wykazały 
one bezwzględną hegemonię piłkarstwa 
Małopolski. Przez cały ten czas mistrzo- 
stwo znalazło się 11 razy w rękach 
klubów małopolskich, dwa razy na Ślą” 
sku a tylko raz w Poznaniu. 6 razy ty- 
tuł mistrza znajdował się w Krakowie, 
5 razy we Lwowie, raz w Poznaniu a 2 
razy w Wielkich Hajdukach. 


BOKSERZY Z PRUS WSCHODNICH 
W POLSCE. 
GRUDZIĄDZ. W dn. 1 grudnia od- 
będzie się w Grudziądzu mecz bokserski 
pomiędzy reprezentacją Prus Wschod- 
nich a reprez. Grudziądza, Nazajutrz ta 
sama drużyna niemiecka  rozegr spot- 
kanie w Bydgoszczy z repr. Pomorza. 
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Waldemar George w szłuce 
polskiej 


Tegoroczna biennale w Wenscji wzbu- 
Śziła jak i w latach ub, właściwe załnte. 
resowanie, Notujemy obecnie głos czoło- 
wego krytyka francuskiego ... Walde. 
mara George, kióry w czasopiśmie „For 
mes%, wychodzącem łącznie z „Amour 
de I'Art* daje ogólny przzgląd poszcze. 
gólnych zjawisk artystycznych, 

Do samej biennale weneckiej ustosun" 
kowuję się Waldemar George jak najbara 
dziej pozytywnie, jako do wyrazu pewnej 
łączności myśli europejskiej, tembardziej, 
że obecny organizator wystawy, Antonio 
Maraini, przezwyciężył wszystkie trudno- 
ści i zdołał tchnąć nowe życie w insty. 
tucję której brakowało rozmachu i mło- 
dości, 

Poszczzgćlne zjawiska artystyczne 0- 
cenia Waldemar George krytycznie, ale 


Najwięcej uwagi poświęca sztuca włoskiej, 
znajduje wiele uznania dla malarstwa au- 
strjackiegu jako wyrazu pewnej odrębna. 
ści, dodatnio ustosunkowuje się do sztu- 
ki Niemiec Hitlerowskich, podczas gdy 
niektćre pawilony jak np. holenderski O. 
kreśla wręcz jako nudne, a belgijski po- 
siada — jego zdaniem — roziom b. prze. 
ciętny. Najbardziej negatywnie Ocenia 
Sztukę amerykańgką, jako pozbawioną 
stałych podstaw, co wynika z braku 
związków etnicznych i narodowych. 

Pawilon polski spotkał się z objektyw* 
mą krytyką krytyką podajemy: 

„Sekcja polska grupuje artystów o róż, 
nych dążeniach  Cybis i Waliszewski ro- 
prezentują kierunek paryski, Wywodzą 
się oni od Bonnard*ź, lecz anl jeden ani 
drugi nie są jego naśladowcami. Wprowa. 
dzeni w tajniki malarstwa francuskiego 
umieją je wyzyskać dla celów własnych, 
Zachowują oni charakter polskości, baz 
obawy nabycia ujemnyeh cech prowincjo- 
nalizmmu. Malarze z bractwa św, Łukasza, 
jak Michalak, Podoski i jeszcze kiiku in. 
nych wykonują obrazy, które znajdują 
pewną analogię u malarzy rosyjskich, 
zrzeszonych w „Mir Iskusstwa', Rzeżby p. 
Bogdanowicz, która była ulubioną uczeni- 
ca Bourdelle'a i Wittiga, autora pomnika 
na czaść poległych godnego dłuta Cano. 
wy, dopzłniają całości sekcji polskiej," 
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Lwów, w listopadzi» 

Nazwisko Jalu Kurka ma we współ- 
tzesnej twórczości literackiej ustaloną 
pozycję. Przadewszystkiem znamy go 
jako teoretyka awangardowego kierun- 
ku poetyckiego, który — przeciwstawia- 
jąc się romantycznym i poromantycz- 
nym poglądom na poezję — usiłował 
ustalić now3 kanony estetyczne oraz no- 
we sposoby poetyckiego ujmowania i 
wyrażanią przeżyć į wzruszeń, 

Zrazu — wbrew temu, co twierdzi 
Kurek i inni — postawa rewizjonistycz= 
na kisrunku awangardowego w polskiej 
poezji kształtowała się pod wpływem 
chronologicznie wcześniejszych prądów 
awangardowych we Francji, Włoszech 
1 Rosji Sowieckiej. Dowodem pierwsza 
szrja (sześć zeszytów) krakowskiej 
„Zwrotnicy”, będącej terenem gwałtow= 
mej akcji futurystów i formistów. Dopie- 
ro t. zw. druga „Zwrotnica“ (dalszych 6 
zeszytów do czerwca r. 1927) wkroczy= 
ła na tory samoistnych poszukiwań za 
nową treścią ideową, która skrystalizo- 
wała się bodajża ostatecznie na łamach 
redagowanej przez Kurka „Linji“ (1931 
— 33. zeszytów 5) oraz w pracach Pel- 
pera („Nowe usta“, „Tędy”) i Brzękow- 
cego (..Poezia integralna"). 


Na czem polzga stanowisko nowało- 


| 
też podnosi wszystkie dodatnie mom 
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„KURJER" z dnia 30 listopada 1934 : 


Pisaliśmy niedawno o rozpaczliwej 
sytuacj, w jakiej znajdują się członko- 
wie b. orkiestry teatralnej a później 
szej Filharmonii. 

Dopominaliśmy silę reaktywowania 
Opery lwowskiej, wskrzeszenia życia 
muzycznego w naszem mieście, napra- 
wienia wyrządzonej miastu krzywdy. 

Apel nasz nie pozostał bez echa, 

Jak slę: dowiadujemy, magistrat 
lwowski zwrócił się do Pol. Towarzys- 
twa Muzycznego z propozycją urucho* 
mienia Filharmonji i przedstawień ope- 
rowych, na co przeznaczoną byłaby .u- 
chwalona już dawno subwencja w kwo- 
cie 60 tysięcy złotych. 

Oczywiście Pol. Tow. Muzyczne pa 
dokładnem rozpatrzeniu całej sprawy, 
zmuszone było propozycję tę odrzucić. 
Grały tu rolę zarówno względy we- 
wnętrzne, organizacyjne, jak 1 flnans0- 
we. 

Wewnętrzne, — bo dziś, gdy cały 
zespół orkiestralny uległ zupęłnemu roz- 
biciu, gdy trzebaby dopiero montować 
Od nowa chóry i śpiewaków, — Pol. 
Tow. Muzyczne, zaabsorbowane swemi 
normalnemi czynnościami, nie ma 
możności zająć się Intenzywnie tą spra- 
wą, — zwłaszcza w tak późnym ter- 
minie, gdy sezon muzyczny dobiega ze- 
nitu. 

Finansowe, — subwencja bowiem 60 
tysięcy zł, nie stol w żadnym stosunku 
z nakładem pracy i wydatków, zwią- 
zanych z uruchomieniem Opery wzgl. 
Filharmonji. 

Miasto, które na dramat łoży sumy 
ldące w grube setki tysiecy, traktuje 
muzykę i operę wręcz po macoszemi. 
każąc sobie płacić za każdorazowe użyt- 
kowanie sali teatralnej. 

I powiedzmy sobie otwarcie: jak 
teatr nie może żyć samemi poważnec:i 
sztukami, lecz musi ratować swe finan- 
se wystawianiem lekkich fars i kome- 
dy] „kasowych“, — taksama i opera nie 
da się pomyśleć bez operetki, bez mu- 
zyki lekkiej, przyciągającej szerokie 
warstwy. 

A o tej operetce — ani slychu! Więc 
jeżeli ma się utrzymać koncepcia „ko- 
medyj muzycznych“ jako imprez tea- 
tralnych, — to musi się przyszłej Ope- 


Jalu Kurka 


|rów? Przedewszystkiem występują prze 


ciw fetyszystycznzmu  stosunkowi do 
przyrody, który miasto | maszynę usu- 
nął poza nawias poetyckiego „pola wi- 
dzenia“, Występują dalej przeciw „li- 
ryczzniu*, ujawmiającemu się w prze- 
sadne]  nastrojowości i nadużywaniu 
symbotów. Kurek n.p. poszedł tak dale- 
ko, ża potępia sam siebie za liryzm 
„Spiewów o Rzeczypospolitej", zdaniem 
jego zbyt wybuchowy. | 


O ile z tem samooskarżeniem trudno 


'slą pogodzić, o tyle bardziej przekony- 


wujące są słowa ostrej krytyki pod adre- 
sem „katarymiarzy”, poparte żądaniem 
zakucią wzruszeń w dyscyplinę poetyc- 
ką. Dobą współczesna jest bardziej niż 
jakakolwizk inna, wrażliwa na wstyd 
uczuć ! dlatego może wiekszem powo- 
dzeniem cieszy się w kołach ntsligent- 
nych czytelników obecnie n. p. powizść 
dokumentarna, niż najbardziej wymyślny 
romans. | 


Ale nowałorzy mə ogramiczają stę do 
negacji Żądają od pisarza nowego ul- 
mowanńia ł przetwarzanła rzeczywisto” 
ści, by ją następnie zbudować. Rewolu- 
cyjność tego poglądu polega na odrzuce- 
niu t. zw. natchnienia (chociaż nie w zu- 
psłności), a wprowadzeniu w jego miej- 
sce świadomości, która jest czynnikiem 


_|Cosłychać z operą iwowską? 


rze į Filharmonii dać za to konieczną 

rekompensatę we formie znacznie wyż- 

szej subwencji. t 
M 

Wobec odmowy ze strony Tow, Mu- 
zycznego wyłaniają się nowe pomysly 
i kombinacje. 

Mówi się o oddaniu całej imprezy w 
ręce pewnego biura koncertowego, — 
co uważamy za możiwe do przyjęcia 
tylko w wypadku, o ile biuro to miało- 
by zająć się tylko stroną administracyj- 
ną, nigdy zaś artystyczną. 

Mówi się o sprowadzeniu ze Stani- 
sławowa tamtejszego chóru i dyryget- 
ta Jareckiego... 

Odnosi się wrażenie, że magistrat 
Szuka na wszystkie strony kontaktu... 

Dziwna rzecz tylko, czemu nie zwró- 
ci się tam, gdzie najbliżej, gdzie powi- 
nien zacząć — do Towarzystwa miłoś- 
ników opery we Lwowie, mającego za 
sobą pewną tradycję i doświadczenie. 

Tylko trzebaby całą sprawę posta- 
wić raz na gruncie naprawdę realnym, 
z ołówkiem w ręku. Opera lwowska, to 
nie impreza dochodowa, to ważna pla- 
cówka kulturalna. A o uruchomienie jej 
dopominają sie tysiączne rzesze miłoś- 
ników muzyki we Lwowie. (kr.) 

DZSZ OZ WEZ Z YCZZZ e E 


0 konserwację zabytków 
lwowskich 


Otrzymujemy następujące pismo: 

Odpowiedź p.  Krzywobłockiega, 
współpracownika konserwatora Lwow- 
skiego w „Gazecie Porannej* na moje 
merytoryczne zarzuty, dotyczące kon- 
serwacji zabytków lwowskich, zamiesz 
czone w „Kurjerze“ z dnia 18 bm, — 
sprowadza sprawę na tory osobiste, 
uniemożliwiające dyskusję, 

Oświadczam: 1) Mimo pozornie rze- 
czowych wyjaśnień Dr. Hornunga oraz 
gołosłownych argumentów p. Krzywe 
błockiego (w rodzaju: używanie linji łuku 
w architekturze już w czasach przedhist. 
— ściana kamienna budynku nie jest 
ścianą, bo w XIV w. była murem o- 
bronnym miasta —zatarcie (wyprawą) 
fug i kamienia itd., podtrzymuję nadal 
moje zarzuty cdnoszącz się do niewła- 


bawię wię tylla 
aNwwwiemwmi 


firmy 


KON l EWICZ Datoren 12 


Wielki wybór zabawek, sanek, nart, gier i upominków 2215 


kształtującym utwór i organizującym na 
stępnie wzruszenie czytelnika, 


Rzecz jasna, że nowa filtrowanie 
rzeczywistości wymaga nowego języka. 
Mowa poetycka, mająca uzzwnętrznić 
wizję poetycką, która spaja przeżycia i 
wzruszenia w nowe proporcje, jest — w 
przeciwieństwie do mowy potocznej — 
alogiczną i nieutylitarną. 


I w tem właśnie upatrywać należy 
siłę poezji awangardowej i równocześnie 
jej słabość. Posługując się metaforą 
(przanośnią) jako zasadniczym elemen- 
tem budowy poetyckiej, często zaciem- 
nia obraz wizji. Wprawdzie jeden z sym- 
patyków Kurka tłumaczył kiedyś na tła- 
mach wileńskiego „Pionu“, ża wiersz 
awangardowy wymaga współpracy czy- 
telnika ł żę „takt wisrsz trzeba czytać 
dwie godziny (dosłownie), a napewno 
się go zrozumia”, — ale wątpić należy, 
ozy. miał rację, | 


vwĄ ax 


Język poezyj Jalu Kurka odznacza 
się niezwykłą giętkością 1 lotnością sko- 
larzeń. Przestrzegając kardynalnəj dla 
poety awangardowego zasady zwięzło” 
ści potrafi się Kurek zdobyć na zadziwia- 
Jacą jasność wizji i przejrzystość kon- 
strukcji. Jej jsdyną słabością jest — bo- 
dajże charakterystyczny dla poematów 
awangardowych —— brak ciągłości A 
może tylko nia jesteśmy Jeszcze przy- 
zwyczajęni do należytej percepcji mkną- 


DES. 


Wytworna kosmetyka, puder, krem, woda 
A kolońska, perfumy 


O. T. Winckiera Syn 


Lwów, Rynek 28 570 


ściwego traktowania materjału przy 
konserwacji zabytków lwowskich. 

2) Mój stosunek do konserwacjt 
powodów 
wystąpienie 


Rynku jest negatywnym, z 
zasadniczych, oddawna, 
więc moje w „Kurjerze“ nie pozostaje 
w żadnym związku ze wspomnianą 
przez p. Krzywobłockiega sprawą. 

3) Uważam że wobec popełnienia 
całego szeregu błędów i niedociągnięć 
przy konserwacji Rynku, umieszczenie 
niewielkiej (bo 50X70 cm.) wnęki wy- 


stawowej (dom nr. 35), umożliwiającej - 


egzystencję człowiekowi, który po u- 
sunięciu wystawy szafkowej utracił kl 
jentelę, jest czynem humanitarnym, a 
wobec miezabytkowego charakteru ka- 
mienicy — usprawiedliwionym, 

4) Projekt, który był przedmiotem 
dyskusji między mną, a Dr. Hornun- 
giem nie był moim projektem; fakt zaś 
mojej interwencji, w obronie nieznane- 
go mi osobiście, a pokrzywdzonego 
człowieka, nie może być uważany za 
dowód osobistych pobudek mojego dzia- 
łania, — osoba zaś Dr. Hornunga, któ 
ry w przeciwieństwie do Władz Bu- 
dowlanych Magistratu zajął w tej spra- 
wie zasadniczo, przychylne  stanowis- 
ko, nie mogła być celem żadnych „a- 
taków* osobistych z mej strony. 

Ponieważ zarówno stan faktyczny 
tej sprawy jak i jej tło są nazbyt do- 
brze znane Wojewódzkiemu Urzędowi 
Konserwatorskiemu, uważam insynuo- 
wanie mi osobistych pobudek działania 
oraz stanowisko zajęte przez p. Krzy* 
wobłockiego, wobec mojej krytyki dzia- 
łalności Konserwatora Lwowskiego za 
zupełnie niewłaściwe I niestosowne. 

Inż. arch. Stanisław! Kramarczyk 
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cych w filmowem tzmpie i zmieniają- 
cych się, niby w kalejdoskopie, wizyj 
poematu Kurka? 

W każdym razie słyszane ma nie- 
dzielnym recitalu tego ułalentowan:go 
poety „Usta ną pomoc“ są poezją, która 
zadziwia świeżością, rozmachem poe- 
tyckiej wyobraźni, nowością poetyckie- 
go patrzenia i widzenia. 

|  Osobiścia wyżej cenię tak wyklinanć 
|przez Kurka „Śpiewy o Rzeczypospoli- 
tej“, które obok nizzwykłej dynamiki 
lirycznej posładają patos prostoty. Sa to 
jedne z najlspszych wierszy w dziedzi- 
nie współczesnej liryki patriotycznej 
i religijnej. 
« b * 

Na koniec uwaga o stylu ođtwôr- 
czym utworów awangardowych. Należy 
je recytować lub poprostu czytać, wte- 
dy bowiem matafory, będące =» lak pl- 
sze Peiper — tworzeniem związków po- 
jęciowych, którym w Świecie realnym 
mic nie odpowiada — ułatwiają bieg my- 
Śli. A w tem właśnie mieści się ich siła 
i wartość. 

Tak mi się przynajmni:j zdawało po 
odczytaniu kilku wierszy przez samego 
autora, którego ktoś sprowokował do 
tego, Nisch mi zatem pp. Życzkowska, 
Zapolska, Kański i Kaczmarski, — znani 
Skądinąd jako doskonali recytatorzy — 
tą uwagę wybaczą. 

WŁADYSŁAW PAŃCZAK 
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KURJER GOSPODARCZO-SPOŁECZNY 


Zażydzenie handlu w Polsce 


Żydowskie organizacje gospodarcze | ująć w liczbie 86 do 14. Mimo to było 


Wzrost oszczędności 
w Polsce 


Miesiąc październik przyniósł dal- 
szy wzrost wkładów w kasach osz" 
czędności. Wkłady na książeczkach ©0- 
szczędnościowych w PKO zwiększyły 
się z 575.012 tys. na 30 września br. 
do 585.270 tys. zł, na 31 października 
br. czyli a 1.8 procent, a wkłady o- 
szczędnościowe w 368 kasach komu- 
nalnych wzrosły z 567.669 tys. do 
571.358 tys. zl, a więc o 0,6 proc. 


Nominacje w lwowskiej 
lzbie Przem. Handl. 


(z) Jak się dowiadujemy, nominac,e 
na radców lwowskiej Izby Przemysło- 
wo - Handlowej otrzymać ma- 
ią: dyr. Wandycz (P. E. N.), prof. Pi- 
lat, b. min. rolnictwa Raczyński wice- 
prezyđent Chajes, dyr. Zajączkowski 
(Rusin), prof. politechniki Sokolnick*, 
dyr. Suesser, dyr. Arnold Kolischer i in. 

Ostatnim etapem wyborczym będą 
kooptacje. Plenum izby na którem d<- 
konany będzie wybór Zarządu, odbędzie 
się się około 15 stycznia 1935 r. Na 
przewodniczącego Izby przewidziany 
jest jej dotychczasowy prezydent, se- 
nator dr. Szarski. 


Kronika gospodarcza 


= W związku z podpisaniem pro- 
wizorycznego układu kontyngentowego 
pomiędzy Polską a Grecią podjęty zo- 
stał masowy import owoców południo- 
wych pochodzenia greckiego. Grecja 
dostarczyć ma polskim importerom ©- 
woców 500.000 kg. suszonych fig. 

— Przemysł cukrowniczy zaobser- 
wował drobą poprawę w Spożyciu cu- 
kru na rynku wewnętrznym. Konsum- 
cja cukru wzrosła w porównaniu z ro- 
kiem ubiegłym o 2,4 procent. Przypi- 
sać to należy poprawie sytuacji w prze | 
myśle zużywającym cukier, jako suro- 
wiec, jak: czekoladowym, cukierniozym 
i ap: 

— Zakład Ubezpieczeń ną Wypadek 
Choroby w związku z likwidacją zale- 
głości dawnych Kas Chorych, przepro- 
wadził obliczenia nieściągalnych skła- 
dek należnych ubezpieczalniom od pra- 

codawców. Według tych zestawień z 
powodu likwidacji przedsiębiorstw, u- 
padłości itp. ubezpiecza!nie straciły ty- 
tułem należności nieściągalnych około 
11 milionów złotych. 
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EARNEST HOLM 


przeprowadzają od pewnsgo czasu do- 
kładny przegląd swego stanu pos'adania 
w Polsce. Niedawno żydowska centrala 
związków kupieckich przeprowadziła 
ankietę w 216 małych miastach Polski, 
by zbadać statystykę sklepów żydow- 
skich i nisżydowskich. Ankieta dotyczy- 
ła wszystkich województw, za wyijąt- 
kiem poznańskiego i pomorskiego. gdzi> 
Żydzi dopiero rozpoczynają zalew. 

Z liczby 15.581 sklepów, objętych an- 
kistą było pod koniec 1932 r. — 13.531 
sklepów żydowskich a tylko 2050 skle- 
pów nieżydowskich. lInnemi słowy 86.8 
proc. było w ręku Żydów a 13.2 proc. 
w ręku nieżydowskiem. W rok później 
(koniec r. 1933) liczba sklepów w 216 
małych miastach wynosiła 15.482, przy- 
czem liczba sklepów nieżydowsk'ch nie- 
co się podniosła co procentowo da się 
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w r. 1933 sklspów żydowskich 6 razy 
tyle co nieżydowskich. 

Na każde 100 sklepów przypada 82.2 
żydowskich a tylko 17.8 nieżydowskich. 
Patalnis wprost przedstawia się to za- 
gadnienie w województwach wschod- 
nich. W 59 miasteczkach województw 
wschodnich, zbadanych przzz ankietę 
stwierdzono w 15 miasteczkach zupeł. 
ny brak przedsiębiorstw handlowych 
polskich, a tylko Żydzi byli wyłączny- 
mi panami rynków. 

Apzlujemy do tych wszystkich osób, 
którym drogi rozwoju handlu polskiego 
szczerze leżą na sercu, by zbadały w 
każdem mieście Małopolski Wschodniej 
stan posiadania handlu pod wzziędzm 
narodowościowym i przesłały odnośny 
materjał do Redakcji naszego pisma. 

—— 


Memorjał urzedników do rządu 


W czasopiśmie urzędników państ- 
wowych „Jedność“ podano do wiado- 
mości memorjał, jaki Centralna Rada 
Pracownicza złoży w najbliższych 
dniach p. premierowi. 

Memoriał ten domaga się przeprowadze 
nia, zgodnie z danemi przez rząd obiet- 
nicami — masowych awansów w dwóch 
terminach od l-go stycznia 1935 po- 
cząwszy. Urzędnicy żądają oparcia tych 
awansów na zasadach starszeństwa i 
kwalifikacyj. Pozatem memorjał doma- 
ga się rozszerzenia zakresu pomocy 
lekarskiej przez włączenie do niej den- 
tystyki, przez zniesienie ograniczeń co 
do receptury i przez objęcie nią wszyst 
kich bez żadnego wyjątku emerytów 
i ich rodzin. W zakresie ulg kolejowych 
domaga się memorja? przywrócenia u- 
| rzędnikom 50 proc. ulgi od obecnie o- 
bowiązującej taryfy, oraz przyznania 
takiej ulgi nietylko żonom urzędników 
czynnych, ale także emerytów  pafńisi- 
wowych, ponadto domaga się przyzn+- 
nia prawa bezpłatnego przejazdu dla u- 
rzędników, skierowanych przez lekarza 
do uzdrowisk krajowych, Memorja? 
stwierdza, że należy przyjść z pomccą 
tym zwłaszcza urzędnikom i emerytom, 
którzy z powodu braku szkół państwo- 
wych w wielu miejscowościach wysy- 
łać muszą dziecj swoje na maukę do 
szkół prywatnych i uiszczać opłaty 
znacznie przekraczające ich zdolność 
finansową; na wsparcie dla nich moż- 


naby ewentualnie zużytkować opłaty 
pobierane od urzędników kształcących 
swe dzieci w szkołach państwowych. 

W zakresie postanowień pragma- 
tycznych Centralna Rada Pracownicza 
domaga się znłesienia tajności kwaliil- 
kacji ujemnej, oraz możności odwołan « 
się od niej Zgodnie z wnioskami O- 
gólnego Zrzeszenia, względnie Nacze|l- 
nego Komitetu, postanowiła Centralna 
Pada Pracownicza zażądać zmiany ty- 
tulatury urzędników II i II kategorii. 
Idzie tu w szczególności © zniesienie 
tytułu „pomocnik kancelaryjny', który- 
to tytuł uważają urzędnicy ci za ubli- 
żający. 


| Ma. | m. a T . "WNE 
Dolar i waluty 


Bank Polski płacił za dolary 5.26— 
527 zł. Dolar pryw. notowano 5.28'/e 
zł. dolar złoty 8.92—8,93 zł. funt szter- 
ling 26.35—26.45 zł., frank iranc. 35.00 
zł. frank belg. 24.70 zł, frank szwaijc. 
172'/: zł., leje rum. 39—39.50 zł., koro- 
ny czeskie 22.00 zł., gulden gdański 1.72 
zł., szyling austr. 99.50 zł., marka niem. 
1.89—1.90 zł. gulden holend. 3.57 zł, 
lir włoski 45.50—45.75 zł. 


GIEŁDA LWOWSKA 


Glełda zbożowa, 
Na Giałdzie obroty w pszenicy, jęcz. 
mieniu, siemieniu, mące i otrębach, oraz 


44|W miarę swych skromnych środków kazałem zapro- 
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egzekutywna sprzeda? oieju (MERA EG o" BR 
Jęczmień nieco podrożał pozatem us 
trzymują się czny na niezmienionym po- 
ziomie, 


Ceny paritas Podwołoczyska od do 
Pszenica jednolita 16,25—116.50 
szenica zbiorowa 15,00—15.25 
Jęczmień jednol, 14, 25—14.50 
Jęczmień przemiałowy 13.25—13,50 
Ziamniaki przem, 3,035—— 400 
Len 43.08—44 00 
loco wagon Lwów oå do 
Pszenica jednolita 17.75—18,00 
Pszenica zbiorowa 16.50—16,75 
Jęczmień przemiałowy 14-50—14,75 
Otręby żytnie 7.0021 7.25 
Tendencja naogół utrzymana, usrosc. 


bienie spokojne, 

Giełda płeniężna, 

Obroty minimalne. 

Dolar poza Giełdą zł. 5-28, 


Giełda nabiałowa 


Masło blokowane w hurcie 2.30 zł, 
w detalu 2.60 zł, masło H sorty w hare 
cie 2.10 zł, w detalu 2,40 zł. 


Ser edamski hurt. 1.95 zf, detal 2.60 
zł, ser litewski hurt. 1.90 zł, detal 2.50 
zt, ser ementalski hurt, 3.60 zł, detal 
4.20 zł. 


Miód górski 
Miód podolski 2.00 zł, 


hurt. 2.80 zł, detal 
detz! 


*' 


58.00 zł. 
2.40 zł. 


Jaja kopa 4.40 zł, detal 8 gr. szt. ` 
Mleko na wózkach litr 25 gr, 
sklepie 20 gr., hurt. 18 gr. 


Giełda warszawska 
Warszawa, 29. XI, 1934 
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3 proc, poż, budowlana 45:25 
$ proe. poż. Inwestycyjna = 
4 proc. paź. inwest, seryj. pam 
4 proe. poż. konwersyjna 64:— 
5 proe. poż. kolejowa 3850 
6 proc. poż. dolarowa ah 
4 proc. poł. dolarowa 53— 
] proc. poż. stabilizacyjna 67:50 
10 proc, poż. kolejowa =- 
Waluty i dewizy 
Belgja 12365 Praga 22'12 
Gdańsk 17279 Stockholm ==. 
Holandja 35810 Szwsjcarja 17175 
Londyn 26'42 Włechy 45'24 
N. Jork 5:30:25 Berlin 21290: 
Giełdy zagraniczne 
Leadyn. 29. XI 
N. Jork 4:98: Zurych 15:38:50 
Paryż 75:59: Praga 11937 
Berlin 123975 Badapeszt - 
Amsterdam 136.25 Bukareszt * 7 
Bruksela 2137:50 Wiedeń 27- 
Rzym 58:40: Warazawa 26°37 
Par yi. KoA XI 
Loadyn 75'50' Praga : © * 63— 
N. Jerk 1517 Bakareazt - 15°15 
Braksela 35350 Wiedeń 
Rzym 2940 Berlia 60950 
Zurych 491:62 Warazawa 
AR terdam 1025:75 
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ROZDZIAŁ XXIV. 
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— Powinien pan to użyć do którejś ze swoich 
sztuk, Mr. Dearnborn, — i zdawało mu się, że na bla- 
dych policzkach słuchacza zaróżowił się nikły runxeniec. 

— Wcale dobra myśl, — odparł ten w zamyśleniu, 
— naprawdę jestem panu za to wdzięczny. Czy widział 
pan moje sztuki? 

— Nie, dotychczas jeszcze nie, 
szej nadażającej się sposobności 
do Teatru Macready. 

Dearborn ciągnął dalej, wzruszając głową: 

— Czasem obawiam się, że moje sztuki nie są tak 
dóbre, jak twierdzą niektórzy z moich znajomych i ża- 
łuje, że pan żadnej dotychczas nie pożnał, W każdym 
razie ciągle jeszcze są przyjmowane i wystawiane, a to 
przynosi dochód naszemu przytułkowi. 

— Kto właściwie opłaca koszty wystawienia pań- 
skich sztuk? — spytał ciekawie Larry. Chętnie skorzy- 
stał z możności nadania swoim ponurym myślom innego 
kierunku, 

— Pewien pan. który żywo interesuje się moją pra- 
cą nad ślepcami, — brzmiała odpowiedź. — Nigdy nie 
miałem szczęścią zetknąć się z nim, nigdy jednak też 
nie wahał się wystawić którejś z moich sztuk ma scenie. 
Niejednokrotnie odnosiłem wrażenie, jak gdyby czynił 
to jedynie w tym celu, bo dopomóc mojemu przytułkowi. 

— W każdym razie musi mieć jakiś ważny powód. 
~~ rzekł Larry. 

W tej chwili zadzwonił telefon I przełożony pod- 
niósł słuchawkę. 

— Tak, sądzę, że lepiej bedzie, jeśli pan tak uczyni, 
— rzekł i zawiesił słuchawkę. Dzwoniono mi 
z kuchni w sprawie gospodarstwa, — zaśmiał się. — 


ale przy najbliż- 
nie omieszkam pójść 


wadzić połączenie telefoniczne w całym domu. Oszczę- 
dza to w znacznym stopniu niepotrzebną bieganinę po 
schodach. 

W tej chwili weszła delegacia ze wspólnej sali. 
Skarżono Sę. Lokatorzy sypialni Nr. 1 chcieli położyć 
się. Niektórzy z nich byli przyzwyczajeni odespać 
swoich 12 godzin, wszyscy zaś, bez wzlgędut na to. czy 
chcieli spać, czy nie, reklamowali swoje prawa udania 
się do sypialni, 

— Sam pan teraz widzi, w jak przykrej znalazłem 
się sytuacji — odezwał się przełożony. i 

Larry skinął głową. aa 345666 

— Wszyscy mogą znaleźć nocleg w sąsiednim 
hotelu, koszta biorę na siebie. Nie mam też nic przeciw 
temu, by nocowali w innej sali. Zgadzam się również 
na wyniesienie łóżek. Nikt jednak nie ma prawa prze- 
bywać w tym pokoju, dopóki nie odnajdę Miss Ward. 


Wyszedł z gabinetu i udał się do sypialni. Ci biedni 
ludzie mieli prawo do wyjaśnienia i Larry wszystko 
im opowiedział dokładnie w sposób jasny. Wszyscy, 
nawet ci, którzy najgłośniej żalili się, przyznali mu rację. 


Larry zakończył swoją krótką przemowę i głęboko 
zamyślony oparł się o ścianę korytarza, gdy usłyszał 
na górnych schodach hałas i krzyk. W kilku susach 
wbiegł ma schody, Pierwszy też dobiegł na piętro, a to, 
co ujrzał, zmroziło mu krew w żyłach. Powoli, stopień 
po stopniu, 
Bluzka jej wisiała w strzępach, ukazuląc białe plecy. 
W ręce trzymała ciężki rewolwer Smith-Wesson, jej 
bladą twarzyczkę rozjaśniał zwycięski uśmiech. 

Przez krótką chwilę Larry: patrzał na nią przera- 
żony, poczem skoczył i chwycił w swe ramiona. 

— Moje kochanie! — szeptał drżącym głosem. — 
Moje jedyne najdroższe kochanie! Bogu dzięki, że 
widzę cię znowu przy sobiel v ~ 


schodziła naprzeciw niego Diana Ward. 


Diana przeszła do drugisgo końca sali ł badał4 
palcami płótno surowych nakryć. Instynkt gospodyni 
miała wysoce rozwinięty, a dzięki swemu dawnemu 
powołaniu jako siostrą miłosierdzia była w szczegól- 
ności zainteresowana spoobam, w jaki tym biednym 
ślepym żebrakom, gdyż w większej części byli to sami 
żebracy, — użyczono odrobiny wygody. Słyszała, jak 
mzzłożony prosił Larry'ego o otworzenie okna i w 
zamyślaniu spojrzała w tę stronę, gdy nagle bezsze:* 
lestnie otworzyły się drzwi szafy, za nią stojąc: 
i wyszedł z niej jakiś p yz a: cicho stąpając bosemi 
nogami. 


Pisrwszem uczuciem, z którego Diana zdawała 
sobie sprawę, było to, że poczuła mokrą, miękką skórę, 
którą owimięto jej twarz, oraz, że podniesiono ją do 
góry. Przerażenie odebrało jej na chwilę przytomność 
iw tym małym przeciągu czasu została uniesiona do 
szafy i zaciągniętą za otwarty w tym miejscu mur. 
Obie pary drzwi, gdyż jak słusznie przedtem przypusz= 
czał Larry, tylna Ścianą szafy stanowiła ukryte drzwi, 
— otwierające się na zewnątrz — zamknięto. Larry 
naturalnie nie mógł przypuścić, że te drugie drzwi ta- 
jemne są z kamienia i przez zwykłe opukiwanie trudno 
je było odszukać. 


Usłyszała lekki trzask drzwi, gdy te zamknęły się, 
uwolniła twarz z mokrego nakrycia i krzyknęła. I zno- 
wu na twarzy jej spoczęła ogromna dłoń, dość wielka, 
by nakryła całą jej twarz, i porwano ją dalej w ciem- 
ność, Znowu jakieś drzwi otwarto — zostały pchnięte 
naprzód — włączono Światło elektryczne i teraz po 
raz pierwszy poznała napastnika. Niema z przerażenia 
odskoczyła w drugi kąt pokoju. 


(C. d. n? 
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noraniim Jugoslawii ciężkiem oskarżeniem 


pod adresem Węgier 


GENEWA, 28. 11. (PAT). Delegat Ju- 
zosławij przy Lidze Narodów, Foticz, 
złożył dziś popołudniu sekretarzowi 
gen. Ligi zapowiedziawe w nocie jugo- 
słowiańskiej memorandum w sprawie 
odpowiedzialności, ciążącełj na władzach 
węgierskich w związku z akcją terro- 
rystyczną sklerowaną przeciwko Jugo- 
sławji. l 

Memorandum liczy 78 stron i zawie- 
ra 48 aneksów i 18 fotografij. Memoran- 
dum omawia na wstępie początek akcji 
terrorystycznej, skierowanej z terytor- 
jum węgierskiego przeciw bezpieczfi- 
stwu Jugosławii, poczem omawia utwor 
rzenie obozów specjalaych dla terrory- 
stów. Emigranci z Jugosławji po przy- 
byciu na Węgry, byli zatrzymywani 
przez władze. Szefowie organizacyj 
terrorystycznych badali przez kilka dni 
przeszłość emigranta i cel jego przyby- 
cia na Węgry, poczem oddawali ich do 
obozów. Memorandum zarzuca wła- 
dzom węgierskim udzielanie pomocy 
terrorystom przy nielegalnem sprowa* 
dzaniu do Jugosławii bronj i materjałów 


O ñřě l 


Nowy prezydent senatu 
gdańskiego 


GDAŃSK, 28. 11. (PAT). Na dzist:i- 
szem posiedzeniu. Volkstagu dokonano 
wyboru prezydenta senatu i jednego se- 
natora. Prezydentem wybrany został dr. 
Greiser, dotychczasowy wiceprezydent. 
zaś senatorem dla spraw rolnictwa przy- 
wódca chłopów gdańskich Rettelsky. Dr. 
Grsiser otrzymał 41 głosów, Opozycja 
wstrzymała się od głosowania. 

Po złożeniu przysięgi nowy prezy- 
dent senatu dr. Grziser wygłosił dekla- 
rację, w której na wstępie poruszył po- 
głoski "jakie powstały po ustąpieniu 
Rauschninga na temat możliwości zmia- 
ny kursu w polityce senatu. Dr. Greiser 
stwisrdził, że źródłem tych pogłosek jest 
nieznajomość doktryny narodowo - So- 
cialistycznej. 


Rząd francuski rozwiąże 
organizacje patrjotyczne ? 


PARYŻ, 28. 11. (PAT). „Action Fran- 
caise“ podaje wiadomość o nagłem we- 
zwaniu do Paryża oddziałów woiskQ= 
wych, liczących 3 do 4.000 ludzi. Dzien- 
nik zapytuje, czy należy uważać za 
prawdę pogłoskę, iż przyczyną skon- 
centrowania wojska w Paryżu jest za- 
miar rządu niedopuszczenia do demon- 
stracył w razie uchwalenia przez izbę 
ustawy o rozwiązaniu organizacyj patrio 
tycznych. Ustawa ta ma być uchwalona 
nocnem posiedzeniem parlamentu i na- 
tychmiast podpisaną przez prezydenta 
republiki, co umożliwi szybkie przepro- 
wadzenie rewizyj i aresztowań przy- 
wódcóry tych organizacyj. 


Groźba St. Zjednoczonych 


WASZYNGTON. 28. 11. (PAT). Prze- 
wodniczacy komisii morskiej Izby Repre- 
zentantów Vinson oświadczył, że Stany 
Zjedn. za żadną cenę nie mogą zgodzić 
Yẹ na przyznania Japonii równości praw 

Vinson dodał, że jeżeli Japonia wypo- 
wie układ waszyngtoński, to ona starać 
sie będzie o uzyskanie aprobaty kongre 
su na zbudowanie 5 okrętów w odpowie- 
dzi na każde trzy nowe okręty, budo- 
wane przez Japonię: 


Demonstracje antyczeskie 


BERLIN, 28. 11. (PAT). W dniu dzi- 
sizjszym ponowiły się demonstragje stu- 
dentów przeciw wypadkom w Pradze. 
W czasie manifestacji studentów wyż- 
szej szkoły technicznej rsktor wezwał 
ich do zachowania dyscypliny, poczem 
oświadczył, że na znak protestu wykła- 
dy będą zawieszone przez jeden dzień. 
Nastepnie studenci udali się przed gmach 
roselstwa czeskiego. gdzie wyrażali gło- 
čno swe protesty. Podobne manifestacje 
odbyły się również i we Frankfurcie 
n/Ma 


wybuchowych. Jugosławia twierdzi, że 
władze węgierskie nie mogły nie wie- 
dzieć o celu j metodach pracy terrory- 
stycznych organizacyj, istniejących na 
terenie Węgier, Członkowie tych orga- 
nizacyj nosili mundury wojskowe. Od- 
bywali ćwiczenia z bronią. Rząd jugo- 
słowiański kilkakrotnie sygnalizował 
władzom węgierskim te fakty, Władze 
węgierskie wydawały ternorystom i po- 
dejrzanym osobnikom © _ Jugosławii 
paszporty węgierskie. 

Memorandum omawia dalej kwestje 
funduszów, któremi ozporządzała or- 
ganizacja terrorystyczna i wyraża opi- 
nię, że były one tak wielkie, że prze= 
kraczały możności prywatnej organiza 
cii. Także iicść broni i materjałów wy” 
buchowych, któremi rozporządzali ter- 
roryści jest tak wielka, że trudno sobie 
wyobrazić, aby można było je zdobyć 
bez pomocy z zewnątrz. 

Memorandum analizuje koresponden- 
cię dyplomatyczną wymienioną między 
Jugosławią i Węgrami w sprawie akcji 
terrorystycznej i wyciąga z tego wnio- 
sek, że władze węgierskie systematycz= 
nie odmawiaty współpracy w poszuki 
waniu zbrodniarzy, przebywających na 


(piymistyczne przemówienie Baldwina w Izbie Gmin 


LONDYN, 28. 11. (Te. wł. N) 
W Izbie Gmin odbyła się dziś debata, 
którą rozpoczął Churchill gwałtownem 
oskarżeniem Niemiec o przeprowadza- 
nie niebezpiecznych zbrojeń. Mówca 
zwrócił uwagę na zbrojenia niemieckie 
w powietrzu i w najczarniejszych bar- 
wach odmalował sytuację Brytanii w 
obliczu niebezpieczeństwa uzbrojonych 
Niemiec. 

Na przemówienie to odpowiedział 
wicepremier Baldwin, dając wyraz 
przekonaniu, że nadzieja na uzyskanie 
konwencji ograniczającej zbrojenia nie 
jest stracona, a rząd brytyjski w dal- 
szym ciągu czynić będzie wszystko, 00 
jest w jego mocy, aby doprowadzić do 
tej konwencji. W dalszym ciągu Bald- 
win zwraca się z wezwaniem do Nie- 
miec, aby wzięły pod uwagę przede- 
wszystkiem sens i ducha tego co powie. 
Mówca krytykuje sytuację w Niem- 
czech, przedstawiając trudność nawią- 
zania kontaktu pomiędzy dyktaturą a 
demokracją, zaznaczając, że dyktatura 
posiłkuje się ludźmi o mnieiszem do- 
świadczeniu i posługuje się metodami 
działania, z któremi nawiązanie współ- 
pracy nie jest takie proste. W dalszym 
ciągu Baldwin krytykuje niemiecką po- 
iitykę, prowadzoną od czasu dojścia 
Hitlera do władzy i omawia ujemne 
skutki tej polityki w Europie, zwracając 
specjalną uwagę na rozbicie przez Niem- 
cy współpracy międzynarodowej w. Ge- 
newie. Zastanawiając się nad informa- 
cjami o stanie zbrojeń niemieckich, Bald- 
win podkreśla z całą obiektywnością, 
Że jego zdaniem źródła informacyj © 
tych zbroieniach są sprzeczne i przesa- 
dzone. Z konkretnych informacyj, jakie 
posiada rząd brytyjski w sprawie zbro- 
jeń należy podkreślić trzy fakty: 

1) Przekształcenie 100.000 armii o dłu- 
goterminowej służbie wojskowej na 
300.000 armie o krótkiej służbie jest w 
toku, 

2) Budżet na cele wojskowe Niemiec 
wynosi w r. b. 172 mili. mk., 

3) Według wiadomości posiadanych 
przez rząd angielski ze źródeł zasługu- 
jących na zaufanie, ogólna liczba samo" 
lotów. posiadanych w Niemczech wyno- 
sj 600 do 1000 aparatów. t 

Ustalenie dokładnej Kczby samolo- 
tów jest trudne, ale rzeczoznawcy uwa* 
żają, że liczba 600 aparatów jest zbli- 
żona do rzeczywistości. Inne zdania o 
utworzeniu lotnictwa wojskowego są 
przesadzone. Stwierdzić tylko należy» 
że zdolność produkcyjna przemysłu lot- 
niczego znacznie wzrosła w ciągu 
ostatnich 6 miesięcy. Wydatki budżetu 
na lotnictwo wzrosły z 78 na 210 milio- 
nów: mka 
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Wegrzech. Dopiero po zbrodni marsyl- 
skiej rząd węg.erski zakomunikował 
rządowi w Białogrodzie listę osób z Ju- 
gosławii, zamieszkałycn na Węgrzech. 
Na tej liście znajdowali się dwaj spólni- 
cy zbrodniarza z Marsylii, iako zagin.e- 
ni od września br. Memorandum zesta- 
wia następnie bilans działalności terro- 
rystycznej, prowadzonej z terytorium 
Węgier. W latach 1929 do 1934 wyko- 
nano 20 zamachów ną terytorium Jugo- 
sławił. 

W związku z zamachem w Marsylii, 
za-co memorandum czyni odpowiedzial- 
ne Węgry, wynikają trzy fakty: 

1) Wybór osoby zbrodniarza został 
dokonany na terytorium Węgier, z po- 
śród terrorystów, szkolonych w special- 
nych obozach. 

2) Zbrodniarz wyjechał do Marsylji 
z paszportem węgierskim. 

3) Zamach w Marsylii przedstawia 
się iako konkluzia akcji terrorystycznej 
inspirowanej i wspomaganej na tery- 
torium Węgier. 

Jugosławja oskarża władze węgier- 
skie, że na skutek takiego postępowa- 
nia doszło do zamachu w Marsylii. 
sa X = 


Przechodząc nastepnie do określenia 
sił powietrznych Brytanji, Baldwin pod- 
kreślił, że aparatów gotowych do użyt- 
ku w pierwszej linji bojowej Brytania 
posiada 880, z czego w Europie 690. 
Niema żadnych powodów do czynienia 
alarmów i siania paniki, Wielkiej Bry- 
tanii nie grozi żadne bezpośrednie nie- 
bezpieczeństwo. 


W dalszym ciągu Baldwin omówił 
decyzie rządu angielskiego w zakresie 
zwiększenia lotnictwa wojskowego w 
ciągu ostatnich kilku miesięcy i zapo- 
wiedział, że w lutym 1935 r. rząd wnie- 
sie do parlamentu dodatkowy budżet na 
te wydatki. Wkońcu Baldwin nawoły- 
wał Niemcy, aby powróciły do współ- 
pracy międzynarodowej, Według wia- 
domości posiadanych przez mówcę, w 
Niemczech panuje zwątpienie ? niepokój. 
Niemcy po odcięciu się w Genewie od 
innych krajów, skoncentrowały swą ener 
gię na wewnętrzną odbudowę gospo- 
darczą. Niemcy powinne sobie uświado- 
mié, że rozwój gospodarczy zależy od 
współpracy handlowej z  sasiedniemi 
krajami. Baldwin zakończył swe prze- 
mówienie wyrażeniem nadziej, że sło- 
wa jego będą w Niemczech usłyszane 
i doprowadzą do wszczęcia rokowań 
z innemi mocarstwami oraz do powrotu 
do współpracy międzynarodowej. 


Ocena mowy 


LONDYN, 28. 11. (PAT). W czasie 
dyskusji nad sprawą zbrojeń zabrał głos 
Lloyd George, który popar! wywody 
Baldwina, podkreślając ,że przemówie- 
nie jego wniosło pewne uspokojenie I 
nieco rozjaśniło niebo zaciemnione sza- 
rańczą milionów samolotów niemiec- 
kich, które w każdej chwili miały obró- 
cić Londyn w proch. 

Mowa wicepremiera Baldwina od- 
znaczała się wielkim umiarem i spoko- 
jem, w przeciwieństwie do Churchilla, 
który zarzucał Niemcom jawne pogwał- 
cenie traktatu wersalskiego. Baldwin 
nie wspomniał ani razu o naruszeniu 
przez Niemcy postanowień klauzul woj- 
skowych tego traktatu. 

W kuluarach, po mowie Baldwina 
wyrażano przekonanie, że wywrze Ona 
w Niemczech dodatnie wrażenie i skło- 
ni Hitlera do odpowiedzi, będącej punk- 
tem zwrotnym w obecnej sytuacji, 


a 


- Wydalanie robotników 
polskich z Francji 


LILLE, 28. 11. (PAT). W ostatnich 
dniach zanotowano nowe fakty wydala- 


nla robotników polskich z Francji. w 
Bruais, bezrobotny górnik Polak, oże- 
niony z Francuska, ojciec 5-ga dzieci, 
pozbawiony został po 10 latach pracy W 
kopalni francuskiej}, prawa pobytu WE 
Francji. Starania o cofnięcie tego Za” 
rządzenia odniosły. wręcz przeciwny 
skutek. Władze zarządziły wydalenie 
Polaka natychmiast, bez prawa powrotu 
do Francii. 1234 

Podobny wypadek zaszedł w Rou- 
baix, gdzie robotnikowi polskiemu bez” 
robotnemu odmówion przedłużenia kar- 
ty tożsamości, co równa się z pozbawie* 
niem go prawa korzystania z zapomóg 
i prawa pobytu we Francii. 


Sw E E  . .WNEWRIWJ 
Piece i kuchnie **" *zeamotows 


pierwszej jakości 


peleen po cenach piotr Rohalyńsk 


kenkurencyjnych 
Lwów, Kościuszki 1A telef. 39-93 P. K. O* 
503.223. 


Przyjmuje się wszelkie reperacje I czyszezenie 
pieców ze sadzy. 1951 


Katastrofa okrętowa 


TOKIO, 28. 11. (PAT)  Parowiec 
chiński „Noniwansi'  zdążający do 
Kerafutu dostał się w strełę silnej burzy 
i zatonął, 23 marynarzy poniosło Śmierć 
w morzu. 


Demonstracje w Paryżu 


PARYŻ. 28. 11. (PAT). W godzinach 
wieczornych inwalidzi wojny Światowej 
usiłowali demonstrować na ulicach Pa- 
ryża przeciw dekretom rządowym. Po= 
licja nie dopuściła inwalidów na wielkie 
bulwary. Ci jednak pojedyńczo lub ma- 
łemi grupami zebrali się na ulicach 
Montmartru i Le Peletier. 

Silne oddztaty policji rozproszyły de 
monstrantów. Jeden inwalida w czasie 
sprzeczki z policjantem dostał ataku ser- 
ca i zmarł w szpitalu. ` 


Zamach na biskupa 
Kalodjewa 


BIAŁOGRÓD 28. 11. (PAT) W ko 
ściele w miejscowości Stara Jankovi 
ca dokonano zamachu na biskupa Ka 
lcdjewa. Biskup wyszedł z zamachu 
cało, Natomiast Śmiertelnie ranny Zo 
stał jeden z włościan stojący w pobli- 
żu biskupa 


Po zamachu na cesarza 
mandżurskiego 


HSIN - KING. 28. 11. (PAT). Dotych* 
czasowe dochodzenia w sprawie zama 
chu na cesarza mandżurskiego wykaza* 
ły. że zamachowcy należą do terrorys- 
tycznej organizacji nacjonalistów chiń: 
skich, która posiada swe ekspozytury w 
Mandżuko, finansowane przez kupców 
chińskich w Szanghaju. Po zakończeniu 
śledztwa, władze iapońsko - mandżur: 
skie zamierzają w sprawie zamachu do- 
konać demarche u rządu chińskiego. 


I Szwajcarja zbroi się 


BERN. 28. 11. (PAT)  Szwaicarskt 
minister woiny Minger wygłosił ną z*= 
braniu partji konserwatywnej przemó- 
wienie p. t. „Naród i armia". _ Minister 
podkreśkł, że sytuacja międzynarodowa 
jest naprężona i nispewna, a wyścig 
zbrojeń trwa w dalszym ciągu, co nie 
wyklucza w najbliższym czasie niebez: 
pieństwa wolny europejskiej. 

Celem zabezpieczenia Szwajcarii mi: 
nister domaga się stworzenia silnsj floty 
powietrznej oraz oddziałów zmotoryzo* 
wanych, jak również budowy fortyfika* 
cyj. W związku z tem minister potępił 
stanowisko social - demokratów, popie- 
raljących wniosek komunistyczny przę- 
ciw przedłużeniu okrzsu wyszkolenia re- 
kruta. , 


Służba bezp, na obszarze 


Saary 

SAARBRUECKEN, 28. 11. (PAT) Re- 
krutacja obcokrajowców do szeregów 
policji Zagłębia Saary posuwa się bar- 
dzo powoli. Z. pośród 200 podań obywa- 
teli polskich, komisja rządząca nie roz- 
patrzyła dotąd żadnego podania, Na te- 
ren Zagłębia przybyło ostatnio 25 oby: 
wateli czeskich, którzy mają być wciele. 
ni do policji w, Saarzee 
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PJ ajcie bori 


SS zawsze świeże. 


AUDYCJE RADJOWE 


Radjostacja lwowska 
Piątek, dnia 30 listopada 1834 r, 

6.45 Aud, poranna, 7.40 ZaPow, Progr, 
750 Koncert reki, 11,57 Sygnał czasu, hej. 
hał 12,03 Wiad, meteor. 1210 Koncert 
Zesp. J. Różewicza, 12,45 „Walka z krzy- 
wicą u dziąci* — odczyt z cyklu , Wska. 
Zówki dla młodych matok“ — wygł dr, 
N. Stopnicka, 13,05 Francuskie piosenki ną 
Błytach 15,38 Wiad. o eksp. pol, 15.35 
Trzegl. giełd, 16,45 Płyty. 16.00 Godzina 
Muz, lekkiej, Wyk, Ork, jazz, Z. Górzyń- 
skiego i Lucyna Messal (śpiew). 10,45 Au. 
dycja dla chorych w opř, ks, kapel. M, 
Rękasa i koncert. Na wsz, st. P, R, 

17.18 Koncart kameralny, 17,50 „We- 
zwanie do walki z gruźlicą* __ przemó_ 
Wlenie wygł, Dr, E. Doliński z okazji mie- 
siącą przeciwyruźliczego. 18.00 Repert, tea. 
trów į „Silva rerum", 18,05 „O polemikach 
W literaturze* opowie Andrzej Rybicki, 
18.15 Recit, śpiew, E. Bendera. 18.45 „Lis“ 

- ðfczæ: (z cyklu „Życia i obyczaje zwie- 
Tząt*) .— wygl, prof. St, Sumiński. 1908 
Kretki koncert Zesp, Harmonistów, 19.26 
Pogad: akt 19.30 Płyty. 18,45 Progr, na dz, 
last, 19,50 Wiad, sport, 18,58 LoKalne wiad, 
kort, 20,00 Kącik Polskiego Tow Krajo. 
*nawczego, 

20.05 Koncert symf, z Konserw, Warsz, 
Wyk.: Ork- Filharm, pod dyr. P, Breissa- 
th'a i Eugenja Umińska (skrzyrce) Kon. 
cert poprz. prelekcja prof R. Chojnackie- 
80, I. 1) F. Mendelssohn.Bartholdy: Svm- 
fonja włoska — wyk. Ork, 2) W, A. Mo 
zart: Koncert skrzypcowy Es.dar — wyk, 
2 tow, Ork, E. Umińska, II. 3) Al, R>modin: 
Srmfonja h-moll, 4) Zador: Rondo — wyk. 
Ork, 5) E, Chausson: Poemat — wyk. z 
tow, ork. F, Umińska, 

2230 Recytacje poezy], 22,48 Koncert 
tekl, 2320 Wiad, meteor. dla komun, lotn, 
M 05_—z3-30 Muz. ləkka i tan, Ork, Bodeń. 
skiego, 

20,» BRATISŁAWA, Opera, 

*Q,30 LENINGRAD, Koncert tamatyczay 

21435 STOCKHOLM, Opera, 


Sobota, dnia 1 grudnia 1834 r. 


8.45 Aud, poranna. 7,40 Zapow, progr. 
?39 Koncert rekl, 11,57 Sygnał czasu, hej- 
Nat. 12.83 Wiad. meteor, 12.10 Koncert 
Zesp. W. Wilkosza, 13.05 Muz, z płyt. 15.30 
Wiad, o eksp. pol. 15,35 Przegl, giełd, 15,45 
Najnowsza nagr, na płytach, 18.30 Teatr 
Wyobraźni" nad, słuchowisko dla dzieci 


Towary 
Bławatne 


Każdy wyraz 10 groszy. — Ogłoszenia 
Riehandlowe do 10 wrrazów 30 gr., dla 
doszuk. pracy do 15 wyrazów 30 gr. 


H. Zakrzewski „Zaklęty dwór" 


6. 32100 


Kupię 
okazyjaje kuchnię kaflewą, lub 
okucie kuchni. Lwów, Święte. 
krzyska 41 Partcki. 


OGŁOSZENIA Usuwa Kur 
"męczenie, wzmacnia zysiem y 
W „KURJERZE' nerwowy * OLA MIKOLASCH kegaty lilipaty „Mille fleurs“ 


wyrebu apteki Mikelascha R 


SĄ SKUTECZNE I TANIE! [Kopernika le 


mtuych kaląteczek a przeplioamzi Dra Ostkere w tklodach społywczych i xa 


iech sie Pani sama nie krzywdzi! 


Niech Pani zwraca baczną uwagę na towar, jaki Pani kupujeł Obecnie 
często usiłuje się sprzedawać paniom domu zamiast znanych o 
ze swej znakomitej jakości fautpwypgicatów Dra Oetlicevas, 
imme wurk w łudząco naśladowanem opakowaniu, lecz w gorszej 
B jakości. Należy zatem przy zakupie baczyć na to, żeby na paczce znajdowały się 
$i nazwisko „Dr. Oetker“ å marka ochronna „Jasna Głowa”, i nie przyjmować 
Wd żadnych naśladownictw. 


Dzięki wielkiemu obrotowi budyne Dra Oetkera. oraz Dra Oetkera PMES 
proszek do pieczenia „Backia” i jego cukier. waniljowy nabyć możoa SÆ 


Dr. A. Oetker 


Fabryka rodków evpożywczycha. 


|. z 


Wel, jedwabie, płótn», poście 


Darmo dziś nic niema 


© nabycia w każdej księgarni ale, człowiek przezorny nie kupi 


lub K. Leśniak Kraków Pedwale|*P'€TW urządzenia domowego, 


zanim nie eglądnie 
„Salonu Sztuki“ 

we Lwowie nl. KI. 
gdzie są okazyjnie de nabycia 
najpiękniejsze nrządzenia wnętrz 


dajecie bezpłatnych książeczek z przepisami Dra Oatkora w ekladach apoźywczych! PA 


st. p. t, „Austerlitz“ A- de Montgon i T. 
Lenotre, w przekł, Ireny Rakowskiej, 
17.00 Z Wilna, Nabożeństwo z Ostrej Bra- 
my, Kazanie n. te „Królowa Panieńska“ — 
wygł, Ks. A. Lubacki, 17.50: „Plotki i plo- 
teczki“ — wygł, p. Jadwiga Jastrzębiec: 
18.00 „Kobieta w życiu kulturalnem'* — 
wygł, Dr. Helena $chorr'owa, 18,15 „Histo- 
rja fajansowej figurynki'* . reportaż z 
Pacykowa wygł. p, Michalina Grekowicz: 
Na wsz, st, P. R. 

19.60 Koncert chóru „Harfa“, 18,20 
Z Poznania: „Śrem nad Wartą“ — wygł, 
p. E. Prądzyński, (Odczyt z cyklu , Miasta 
i miastaczka polskie“), 19.39 Ułw, jazz, na 
tortep. Na wsz, st. P. R. 19.45 Progr, na 
dz nast, 198,50 Wiad. sport. 18.56 Lokalna 
wlad, sport. 20.00 Muz. lekka. Wyk.: Ork, 
P. R. i M, Fogg (piosenki), 20.45 Dz. wiecz, 
20.52 , Jak prac. w Polsce“, 
21,00 Koncert w wyk, Ork, Symf, P. R: z 
udz, Prof. H. Czaplińskiego (skrzypce), Na 
wsz- st P. R. 1) F, Mzamdelsohn: „Ruy 
Blas* — wyk, Ork., 2) Paganini-Wilhelm!: 
Koncert D-dnr op. $ — wyk. H, Czapliński 
3a) Svendsen: Dwie melodjeę szwedzki: na 
ork, smyczk, b) Sibelius: Valse triste —— 
wyk, Ork, 4) R. Wagnar: Marsz z op. 
„Tannhauser“ — wyk, Ork, 24.43 , N'edy- 
skrecje literadkie** __ szkic liter. wygł. p 
R. Zrębowicz- 22,00 Koncert Tekli, 22,15 
Muz, tan. 22,30 Rozstrzygnięcie morski:go 
konk, fotograficznego P. R. 22,45 Muz, tan, 
23-00 Wiad. meteor, dla komun, lotn, 23.05 
„Loża Szyderców', 23.35 Kabaret z Płył 
w opr. J, Tepy. 23 35—1.00 D, c. muz tan. 

19.00 MONACHJUM Operetka , 

20.20 RYGA, Muzyka łotewska, 

21,50 HULZEN, Opera, 


Radiostacia krakowska 
Piątek, dnia 30 listopada 1534 r, 


6.45—7.40 Transm, z Warszawv, 7,40 
Zapow. progr. i koncert rekl, 11.57 Transm- 
z Warszawy hejnał z wieży Marjackiej. 
12,03——13,05 Transm, z Warszawy. 13.05 
Płyty. 1530 Transm. z Warszawy. 15,35 
Kom: LOPP, 15,45—17,50 Transm, z War- 
szawy i Lwowa, 17.50 „Wśród czasopism 
literacko_artystycznych'** omówi dr. A, Bar 
18,10 Wiad, bież. 18,15—19-30 Tr. z War- 
szawy, 19,30 Płyty, 19.45 Progr. na dz- 
nast, 19.50 Transm, z Warszawy, 19:56 
Wiad, sport. lokalna, 20.00 Dokąd jechać 
w święto, 20-05—122,40 Transm, z Warsza. 
wy. 22,40-—23,00 Koncert rekl, 23,00—23,30 
Transm, z Warszawy, 


Sobota, dnia 1 grudnia 1934 r. 


6.45—7.40 Transm. z Warszawy, 7.40 Za- 
powizdź progr, i koncert rekl, 11,57 Sygnał 


Bneiki narciarskie ua 
Tanskiej 1 
F-a nA FR - K 


1598 


[13, 


Największy wybór 
Najniższe ceny- 


„Ogłoszenia 


podw=ój. 
nej niaprzemakalnej skórze Wa. 
pterroof z błesą rybią wykennie 

A: 
Lwów, ul. Zimerewicza 17, gwa- 
32070 | mmama, rancja 4-letnia. 


sprzedają Lwów, Mochnackiego 
32037 


St. ll 


(PGZWOLA 


GS O B I-E 
A) PRZEDSTAWIĆ 


ZAK 


Sa 


7 ze” 


dziesiątek lat. 


Cz 
są 


PA 
1 


ZE” 


cj 


> 


ERA 


ieh 


r 


PPE: 
<> * 


x t, 


m nowy ulira-selektywny 
3-obwodowy odbiornik 
wysokiej klasy Philips 
33 A Model 1935 
o wielkim zasięgu, 
S z wbudowanym głoś: 
niklem dynamicznym. Ceno zł. 350.= 


przy rotalnym systemie Philipsa 
„10+ radości życia przez radjo Tilna!" 
PHILIPS 55A MODEL 955 
A A 
Wyłączna sprzedaż” 1523. 


FOTO-RADJO-PALACE 


Lwów, pl. Marjacki 8 (Gmach Sprechera) 
NA 


OKAZJA” 


Sprzedam tanlo: Salon empire ipokó, 
kombinowany, gamitur klubowy, fadetuie 
palisandrową wiedeńską, tapczany, “dys 
wany perskie, kilimy oraz wrzędzenie Blua 
rowe oryginalne amarykańskie, raglatram 
turę, mebelki pojedyncze i serwantkę 


SALON SZTUKI 
Lwów, Kiem. [Tańskiej 1, naprzecha 


czasu, hejnał z wieży Marjackiej: 12.03— 
13.05 Transm, z Warszawy. 15-35 „Harcer- 
ska watra“. 15,45 Najnowsze nagrania piy- 
towe, 16,30—-18,00 Transm, z Warszawy, 
Wilna i Poznania. 18.00 „Co słychać w 
Świecie“ w opr, dr. J. Reguły, wicesekr. 
U. J, 18,10 Wiad, bież. 

18.15 Koncart ma dwa fortepiany w wyk, 
S, Eibenschutzowej i M, Zimmermanowej: 
1) Godowski: Paraphrase contrapunctal | 
utw, Webera „Zaproszenie do tańca", 2) [| 
Casello: Capriccio z suity Scarlatiana 3) 
Saint.Saen.: Scherzo z op. 87. 18,45—19 45 
Transm, zə Lwowa, Warszawy i Poznania. 
19.45 Progr. na dz. nast, 1950 Transm, z 
Warszawy, 19.56 Lokalne wiad, sport. 20,00 
—22 00 Transm, z Warszawy i Lwowa, 
22.00 Koncert rekl. 2215—23.35 Transm. 
z Warszawy. 23.35 Płyty, 24,00—-100 Tr. 
z Warszawy. 


irmak AZ | 


i przerabia według najnowszych modeli po 
eenach przystępaych PRACOWNIA FUTER 


M. ra mt w 
TA ho rA m AG kawiarni George a. 1334 
e E ama | 


PRAKTYCZNE PODARKII 


_ABAWKI 


gry towarzyskie, galanterjs skórzane, kasety, rzeźby, pasiaki łowickie, 
KILIMY, łóżeczka, krzesła, stoły, stojaki na kwiaty najtaniej poleca 


LUDWIK HEGEDUSS 


Lwow, Kopernika II tel. 26-09 
! Za darmo "ge pieczywo 


przy zakupnie za zł. 5. 
Qe 


AATE“ : WĘGIEL 


HĄLSKI I Ska KOKS I DRZEWO 


Lwów, plac Marjacki 8 hnrtownie i detalicznie pe cenach 


783 


ê. 
Te. 


tel. Biura 106-16 Skład tel, 72-71 waskie 76 =P ogg = 9 
PASTĘ DO PODŁOG radaiącą piękny połysk | 
leca, s * 
zajtatef „Barwa A SSB 


Sp.zo.o. L. HDSZOWSKI 


Telefon 25-55 


Pr, ORZECHOWSKI 


Lwów, Ryngk 29, 


p. 


A 


Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 
50 słów. Ogłoszenia reklamewe wśród 
drebnych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 ge 


LL << 


J ici 1 Najtańcze, nejlepsze 
Nie wyrzucajcie Piękną kere, oejlop 
swoich pieniędzy, knpniąe tan: jadalnię modną orzechową, sy- 
detę w szumnie reklamowane’ pjalnią francuską drape-maheń | 
firmie, lecz zanim kupisz, oglą-:zabinet męski orzechowy, binrka 
imij wytwórnią i suszarnię, 8|rozmaite, gabinet gdański, biur. 
dewiesz się, że nabędziesz me*|ka amerykańskie, jadalnią cie- 
ale tanie i trwałe sypialnie, ja-|mną dębuwą, salen aatyezny. 
dalnie, salony, pokoje męskie, -rzesłą antyczne, sprzeda oka- 
kuchnie, etomany, bufalki, tap-|zyjnie znama z solidności F-ə 
zany, krzesła, siatki i peduszki| DOROTEUM.LAUFER* Lwów 
oraz wszelkie inne wedle RA]-|a]. Piłsudskłege 12 Koniec Ba. 
owszych wrerów z najiepszegoŚ|terego Tel. 54-68 Filji nie po- 
materjału, na degednych waran- siadamy UWAGA aa ADRES. 
kach spłaty — bez weksli. 1773 

Wytwórnia mebli „Lwowska 
S-ka stolarzy”, Lwów, nl. Lwew- 
skieh Dzieci 19. w podwórzu — 
dem wiasny. 1908 


JAR OGŁASZAĆ — 
TO W „KURIERZE 


peleca majstarsca firma katolicki 


L. T. Skrzypek 


Lwów, Halicka 4 telefon 44-70 
1403 


Sprzedam 


tanio bandę podróżną. Lwów £s 
dewa, parter lewy godz. 1—3. 
32105 


Fortepian 
z licytacji wyjątkowa ekazja tas 
ate sprzedam. Skleniarski Lwów 
Koneraika 26. = 80572 


Str. 72 _„KURJER* z dnia 30 listopada 1934 


| Płaszcze studenckie 
p śl | (m a S o ie płaszezyki dziecińwe, mundery 


k studenckie i P, W., bajecznie 
solidne jltanio! wyłącznie w wstwórai 
„Centrnm* Lwów, Skarbkowska 
4, tel. 72-84, nap. Kina „Atlan- 
tie“, 1767 


Raglany 
Jesienne 


w sgromnyrz wyborze 
A la ville de Paris 


Gabryel Stark 


kupuje się w jo- 
dynej chrrości- 
jańskiej wy- 
twórni | 


„PARAGON“ 


Za złote zęby, zło“ 
te, srəbre, biżu 
terję płaci najwyż 


peejalne x echraniaerami x gwa- 
rancją nieprzemaknine, po zai- 
zenych esnach wykenuje 


W 


: i „Gałwe: 
Dae a || DZIKIECO w. | pa CHANJA BEKONA) mdli 
r . Pokrycia napraw A Kopernika 14 na- ' 
Lwów, Chorążozyzny 1la 197 y p y 1837 Wałowa 9 przeciw Kina. 13)! " 
Kamienica 4.pokojowe ESEE Urządzenia ia 
(2 piętrowa w dzieluicy lyera-| mieszkanie polsokomfortewe gó “U ZOUHŁ: posada eiwietlenia elektrycznego — 
kowskiej nawsszesny komfort, Lwów, Strzemię lla boerna ŁEM. TELE AEE |drwonków, telefonów, gromo- Budow 
madzwyczaj solidnie budewana, Zyblikiewieze de wynajęcia. Sale Ogloszenia w ta] rnhryce malsanas chreny, wykonuje tanie i solidnie ę > 
dechód reexny 9,420 sł. do S0lua zabawy, JASEigi, OROI my da 15 ałów hazpłatnia „Elektra“ Lwów Pasaż Mikola.|nłynów, tartaków. olejarń, zs. 
apsah pł r 65000, ią halaa Ewo, Zadwg. D h d scha tel, 10-85. 1144 sk Przemy nwych IJ 
ośreduiey wykluczeni, e : ] Keszterysy peleca p Pi 
szenia do Kurjera Lwów, Zimer. 4 pełnokomior(owe G2EU 2 0; ocko ząca a E ORIENT" Lwów, ni. Batorego 4, 
10 sub „106.006*, 32049. pekaje kuokzia, służbowy la- Lokal albe nai l: zde b Meble 1245 
jenka mozauln, ogród wynajmę 4 AL ECEEC Dae Li * 
EE wa, 31... Storójąrztnysiowyę „ frestewy, Darta Whar Lwów, Kadęscnatnna de wszelkich pokoi Me gazyn 
m WWE da | E H eci w, Orm m gadz, 11. Ch orar oryginalne »a-|; pracownia futer Elżbiety Solli, 
Da 3 pokojowe pa U oeoa cuż i Kucharza p webre iesrzy atii Lwów, Sebieskiege 4 poleca aie 
É 5 b 16 
| „jj ne" DM de WP pipry saaa Aeg spe aji w ni akg MEBLI Fr. Zie- K h 5 -A 
ów, b | |uczetwege, z deskonałemi świa-|ińskiego Lwów, Kolłątaa 5| * ucnnia 
|. A ; po ° 6 |deetwami posznkuje dla swej|w pedwórzu. Stale na składzie. ; 
A E E eA ent Pokój kuchnia stełowni większe  xrzaszenie p ` 348 AGATĘ EE Wieki 
wéw, Ślinkiawieiejd za Fate, pda przed TE r 4 Katolik t b dze Er Duz wydaja kilacy "dia | Iateligeneji 
em George'a tel. 105-56,  247|Lwów,| Beezna Kalparkewska| Katolik samotny praeowity oho.|33 4 r, ; ; M E 
t sztory. 3 wiązkewy w krytycznym pole Zimor. 10 pad „Kucharz”, 3203- Pantofle KFAR 8 l mile: 


ieniu pres! jakąkolwiek prace. 
Łaskawe zgłoszenia de Kurjera 
Lwśw, Zimorowicza 10  ped| $ 
„Wdzięczny*. 321 6 


1 doatarczenega materjala de|cięczale. 32103 


miary wykeauje wytwóraia „Ibis* pa 
lwów, Miektówisza E T | PE "A 


Tel. 51-89. 


egrednicze-pszezelzrski Mało |iajtaniaj we Lwewie powiala, 
polskiego Towarzystwa Ogrodai- |»isze matryes, pzzepisuje (str 


Jakoi umóBł; 


W tej rubryce 
Amieszszamy  agłea_ania © wolnych 


mieszkaniach oraz yoaznknjącyci 
mieszkam — de 18 złów 2 rszy hez 


Pod 


Bezpiatnie 
umieszczamy ogłeszenia e wol- Panna 
nych pokojach i Baa umitjąca pisać na maszynie 
gi! OOBE ME ori" pasrakaitjanpan ey czege przyjmaje wpisy ed 2:|'0 gr. kepje 5 gr.). Po fraa- 
Pokój kl List z” k f Lwś listopada w gedz, od 16—10.te |cusku i niemiecku, Lwów, Zybli- 
J srlepu. Listy Co Aarjora „wow .Szkeła Handlowa Lwów, Frea'|ciewicza ? 1 p. 1106 


frentowy umeblowany komfort. Zimerewiexa „Halat, ___ 32095|, zkańska 9 Telefon 28-17. 


Łyerakewskim parkiom 4 pokejec|Lwów, Modrzejewskiej 5 m. 5 AR 3166 Przerabianie ke PE 
kuehuia pełny komfert I piętre 32101 Kwalifikowaną -en a AFR AEC z i odziennie specja 
Lwów, Wistrakowa 6. _ 32104 „o s, A Se lo TH Mistrz Tańców iatis dA łóżek maļ ności po 40 i 60 gro- 
23 wą, pracowite, s mA A raeów, eteman, : 

ep o ° ° Pokój tordziael <w Dr EA Adara Szpineter udziela lekcyj R m - zyńódkają || szy. Obiady domowe 
Wiśniowieckich 1 dpożej ł fron-|Lwów, Wuleske $ tel. 86-42jis5ców Lwów, Rynek 40 I p.|pupryka Zaksa Lwów, Lindege é] 2 3 dań po zł. 120. 
Lwów, 5 pokoi pełnekomfer.|iowy czysty Panu ma stanowisku 32102) Tanie lekcie solowo. 32098), 79.99, +. 467)] Ceny z obsługą. 
tewych de wynajęcia. Wiado:|Lwów, Jabłenewskieh 20/I. us K sad | Pokoje do śniadań 
maść 25-77. 32093 32094 Osoba to posia a HUBERA 


Pokój w Średnim wieku inteligentna, n irge ke PIE Krawczynie Lwów. Czarnieckiego 3 

praeewita, nczciwa  pssrukajejBrataia Pemoc Stud. U. Je Kj, s „sk Oseb Mi sa abe 
kemfertowe, slenoezne welaclumeblewany dla 1 lub 2 esób|samedzislnege zarządu domemjwe Lwawie rezperządza bardrej. bieliźniarki polsea Katolickie ay: aisia itp. ure- 
16 grydnia Lwów, Grochowska|z. ntrcymaniem ew. ber, wejście ji gospodarstwem może być wtjdużą ileśaią zelidaych i zdel- czystości 32085 
7. 32099|x przedpekejn od 1. 12, do wy-|ówsrze lab na plebanii, pesiadajaych kerepetyterów de wszyst: 


2-pokojowe 
Stawarz. Kraweżyń im. św. [6- 
zefn, Lwów, Sekela 1, p. II. tel. 


najęcia. Lwów, Chmielowskiego świadectwa b. debre. Łask zgł kich przedmiotów. Dlatego 97.33, pe eeanch zniżonych. uj jam 0 EA 


! 9, Knrjer, Lwów, Zimerewiaza 10 i bą d 
4 pełnokomioriowe 9 m. - 31854 sizda prasa”. 3190] społeczeństwa ©; Mixe NINET Chego akutecznie || Tanio Dal | sk EB 
pokoje słoneczne baiksn de wy- Pokój z sze zgłaszanie d ləkcyj, które przeprowadzić reklamę M 
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